Protokół  Nr XXXI/13

z sesji Rady Miejskiej, która odbyła się w dniu 29 maja 2013 r. o godz. 1100

w sali posiedzeń Urzędu Miejskiego im. Jana Pawła II w Głuchołazach.

W sesji udział wzięli radni Rady Miejskiej, naczelnicy wydziałów tut. Urzędu, przedstawiciele jednostek organizacyjnych, społeczność miejska i wiejska. 

                                                  Sesja trwała od 11,00 – 16,00

Stan Rady – 21 radnych

 Obecnych –  21radnych

Ad. 1a 


Sesja rozpoczęła się wysłuchaniem hejnału Głuchołaz. Otwarcia sesji dokonał Przewodniczący Rady Miejskiej Mariusz Migała. Przywitał przybyłych na sesję radnych, naczelników wydziałów, zaproszonych sołtysów, przedstawicieli jednostek organizacyjnych, media oraz wszystkich gości przybyłych na sesję. Na podstawie listy obecności stwierdził quorum do przeprowadzenia prawomocnych obrad /lista obecności stanowi integralną część protokołu/. Proponowany porządek dzisiejszej sesji przedstawia się następująco:

Ad. 1b

Proponowany porządek obrad:

1. Sprawy regulaminowe:

 
a) otwarcie sesji i stwierdzenie quorum;

 
 
 b) przyjęcie porządku obrad;

 
 
 c) powołanie sekretarza obrad;

 
  
 d) przyjęcie protokołu z poprzedniej sesji.

2. Informacja o pracy Burmistrza w okresie międzysesyjnym.

3. Informacja Przewodniczącego Rady Miejskiej o pracy w okresie międzysesyjnym.

4. Informacja o stanie zaawansowania inwestycji drogowych i wod.-kan. oraz o

    wdrażaniu zadań związanych z uchwałami o gospodarce odpadami komunalnymi.

5. Interpelacje i zapytania radnych.

6.  Sprawozdanie finansowe, sprawozdanie z wykonania budżetu gminy Głuchołazy za  

     2012r., informacja o stanie mienia komunalnego, udzielenie absolutorium Burmistrzowi  

     Głuchołaz:

a)   Sprawozdanie z wykonania budżetu Gminy Głuchołazy za 2012 r. 

b)   Sprawozdanie finansowe Gminy Głuchołazy za 2012 r. 

      c)   projekt uchwały Rady Miejskiej w sprawie zatwierdzenia sprawozdania finansowego   

            oraz z wykonania budżetu Gminy Głuchołazy za 2012 r.  

d)   informacja o stanie mienia komunalnego za 2012 r. 

e)   zapoznanie się z opinią Regionalnej Izby Obrachunkowej o przedłożonym przez    

      Burmistrza Głuchołaz sprawozdaniu z wykonania budżetu za 2012 r. 

f)   zapoznanie się z opinią Komisji Rewizyjnej Rady Miejskiej w Głuchołazach w  

       sprawie wykonania budżetu Gminy Głuchołazy za 2012 r. i sprawozdania finansowego gminy Głuchołazy za 2012 r. 

g)   zapoznanie się z opinią Regionalnej Izby Obrachunkowej o przedłożonym przez  

      Komisję Rewizyjną Rady Miejskiej w Głuchołazach wniosku o udzielenie  

      Burmistrzowi Głuchołaz absolutorium 

h)   uchwała Komisji Rewizyjnej Rady Miejskiej w Głuchołazach w sprawie wniosku o   

      udzielenie absolutorium Burmistrzowi Głuchołaz za 2012 rok.

i)    projekt uchwały Rady Miejskiej w sprawie udzielenia/nie udzielenia absolutorium Burmistrzowi  

      Głuchołaz z tytułu wykonania budżetu za 2012 r.   

  7.  Podjęcie uchwał:

a)  projekt uchwały Rady Miejskiej w sprawie przystąpienia do zmiany studium

     uwarunkowań i kierunków zagospodarowania przestrzennego gminy Głuchołazy;

 
b)  projekt uchwały Rady Miejskiej w sprawie zmiany Uchwały Nr XXVI/253/12      

               Rady Miejskiej w Głuchołazach z dnia 28 grudnia 2012r. w sprawie Gminnego       

               Programu  Profilaktyki i Rozwiązywania Problemów Alkoholowych na 2013 rok;

c)   projekt uchwały Rady Miejskiej w sprawie zaopiniowania przez Radę Miejską w      

      Głuchołazach projektu uchwały Sejmiku Województwa Opolskiego w sprawie  

      ustanowienia planu ochrony Parku Krajobrazowego ,,Góry Opawskie”;

d)   projekt uchwały Rady Miejskiej w sprawie zmiany wieloletniej prognozy finansowej

      dla Gminy Głuchołazy na lata 2013 – 2016;

e)   projekt uchwały Rady Miejskiej w sprawie zmian w budżecie gminy Głuchołazy na

      2013 rok;

f)   projekt uchwały Rady Miejskiej w sprawie zaciągnięcia kredytu bankowego.

  8. Odpowiedzi na interpelacje i zapytania radnych.

  9. Wolne wnioski.

10. Odczytanie protokołów pokontrolnych.

11. Zamknięcie XXXI sesji Rady Miejskiej w Głuchołazach.

Czy są inne propozycje do porządku obrad? 

 
Przewodniczący Rady Miejskiej Mariusz Migała - na wniosek Naczelnika Wydziału Rolnictwa i Ochrony Środowiska Pana Jarosława Fereta chciałbym wprowadzić zmianę co do nazwy projektu uchwały dotyczącej parku krajobrazowego „Góry Opawskie”. Po zmianie nazwa projektu uchwały brzmiałaby następująco: „w sprawie zaopiniowania projektu planu ochrony Parku Krajobrazowego „Góry Opawskie”.

 
Radny Artur Kamiński – na dzisiejszej sesji mieliśmy procedować nad projektem uchwały dotyczącym wsparcia przedsiębiorców głuchołaskich. Wstępnie była informacja, że taki projekt się pojawi, ale ja nie widzę go w porządku obrad? Co się stało, że tego projektu uchwały nie ma?

 
Skarbnik Miasta Roman Zimoch – ten projekt uchwały będziemy rozpatrywać w wolnych wnioskach.

 
Przewodniczący Rady Miejskiej Mariusz Migała - czy mamy jeszcze propozycje do porządku obrad? Nie widzę, przystąpmy zatem do przegłosowania zmiany tytułu projektu uchwały. Kto z Państwa jest za zmianą tytułu projektu uchwały o następującym brzmieniu: w sprawie zaopiniowania projektu planu ochrony Parku Krajobrazowego „Góry Opawskie”. Za radni głosowali jednogłośnie.

 
Przystępujemy zatem do przegłosowania całego porządku obrad. Kto z Państwa jest za przyjęciem porządku obrad po zmianach? Za radni głosowali jednogłośnie. Stwierdzam, że porządek obrad został przyjęty.

Przyjęty porządek obrad:

1. Sprawy regulaminowe:

 
a) otwarcie sesji i stwierdzenie quorum;

 
 
 b) przyjęcie porządku obrad;

 
 
 c) powołanie sekretarza obrad;

 
  
 d) przyjęcie protokołu z poprzedniej sesji.

2. Informacja o pracy Burmistrza w okresie międzysesyjnym.

3. Informacja Przewodniczącego Rady Miejskiej o pracy w okresie międzysesyjnym.

4. Informacja o stanie zaawansowania inwestycji drogowych i wod.-kan. oraz o

    wdrażaniu zadań związanych z uchwałami o gospodarce odpadami komunalnymi.

5. Interpelacje i zapytania radnych.

6.  Sprawozdanie finansowe, sprawozdanie z wykonania budżetu gminy Głuchołazy za  

     2012r., informacja o stanie mienia komunalnego, udzielenie absolutorium Burmistrzowi  

     Głuchołaz:

a)   Sprawozdanie z wykonania budżetu Gminy Głuchołazy za 2012 r. 

b)   Sprawozdanie finansowe Gminy Głuchołazy za 2012 r. 

      c)   projekt uchwały Rady Miejskiej w sprawie zatwierdzenia sprawozdania finansowego   

            oraz z wykonania budżetu Gminy Głuchołazy za 2012 r.  

d)   informacja o stanie mienia komunalnego za 2012 r. 

e)   zapoznanie się z opinią Regionalnej Izby Obrachunkowej o przedłożonym przez    

      Burmistrza Głuchołaz sprawozdaniu z wykonania budżetu za 2012 r. 

f)   zapoznanie się z opinią Komisji Rewizyjnej Rady Miejskiej w Głuchołazach w

      sprawie wykonania budżetu Gminy Głuchołazy za 2012 r. i sprawozdania

      finansowego gminy Głuchołazy za 2012 r. 

g)   zapoznanie się z opinią Regionalnej Izby Obrachunkowej o przedłożonym przez  

      Komisję Rewizyjną Rady Miejskiej w Głuchołazach wniosku o udzielenie  

      Burmistrzowi Głuchołaz absolutorium 

h)   uchwała Komisji Rewizyjnej Rady Miejskiej w Głuchołazach w sprawie wniosku o   

      udzielenie absolutorium Burmistrzowi Głuchołaz za 2012 rok.

i)    projekt uchwały Rady Miejskiej w sprawie udzielenia/nie udzielenia absolutorium Burmistrzowi  

      Głuchołaz z tytułu wykonania budżetu za 2012 r.   

  7.  Podjęcie uchwał:

a)  projekt uchwały Rady Miejskiej w sprawie przystąpienia do zmiany studium

     uwarunkowań i kierunków zagospodarowania przestrzennego gminy Głuchołazy;

 b)  projekt uchwały Rady Miejskiej w sprawie zmiany Uchwały Nr XXVI/253/12      

      Rady Miejskiej w Głuchołazach z dnia 28 grudnia 2012r. w sprawie Gminnego       

      Programu  Profilaktyki i Rozwiązywania Problemów Alkoholowych na 2013 rok;

c)   projekt uchwały Rady Miejskiej w sprawie zaopiniowania projektu planu ochrony Parku Krajobrazowego ,,Góry Opawskie”;

d)   projekt uchwały Rady Miejskiej w sprawie zmiany wieloletniej prognozy finansowej

      dla Gminy Głuchołazy na lata 2013 – 2016;

e)   projekt uchwały Rady Miejskiej w sprawie zmian w budżecie gminy Głuchołazy na

      2013 rok;

f)   projekt uchwały Rady Miejskiej w sprawie zaciągnięcia kredytu bankowego.

  8. Odpowiedzi na interpelacje i zapytania radnych.

  9. Wolne wnioski.

10. Odczytanie protokołów pokontrolnych.

11. Zamknięcie XXXI sesji Rady Miejskiej w Głuchołazach.

Ad. 1c

  Przewodniczący Rady Miejskiej Mariusz Migała – powołanie sekretarza obrad.


Zgłaszam kandydaturę radnej Jolanty Gawlik.


Przewodniczący Rady Miejskiej Mariusz Migała – czy wyraża Pani zgodę?


Radna Jolanta Gawlik – tak wyrażam zgodę.


Przewodniczący Rady Miejskiej Mariusz Migała – kto z Państwa jest za

przyjęciem kandydatury radnej Jolanty Gawlik? Za głosowało 19 radnych, jedna osoba wstrzymała się od głosowania. Stwierdzam, że sekretarzem dzisiejszych obrad jest radna Jolanta Gawlik.


Ad. 1d



Przewodniczący Rady Miejskiej Mariusz Migała - proszę o przyjęcie protokołu z poprzedniej sesji. Czy są pytania lub uwagi? Nie widzę. Zatem kto z Państwa jest za przyjęciem protokołu z poprzedniej sesji? Za głosowało 18 radnych, przeciw nie było, 3 osoby wstrzymały się od głosu. Stwierdzam, że protokół z poprzedniej sesji został przyjęty. Przechodzimy, zatem do kolejnego punktu obrad.


 Ad. 2

 
Przewodniczący Rady Miejskiej Mariusz Migała – informacja o pracy Burmistrza Głuchołaz w okresie międzysesyjnym (informacja stanowi załącznik nr 1 do niniejszego protokołu). Czy są pytania?

 
Radny Wilhelm Zielonka – 7 maj str.5, pkt 3 – o jaki odcinek ul. Kościuszki chodzi? Kolejne pytanie – str. 11, pkt 18 – sprzedaż działek przy ul. Parkowej. Strona 21, pkt 2 – sprzedaż działek przy ul. Wieniawskiego. Jest tu napisane udział 1/2. Kogo to jest udział? Są również dwa zarządzenia o sprzedaży przetargowej i przetarg ustny. Czy dotyczy to tych działek, które mają być przekazane do GTBS-u?

 
Z-ca Burmistrza Roman Sambor – odpowiedź na pierwsze pytanie dotyczy odcinka ulicy Kościuszki do poczty na czas remontu. Pytanie o działkę przy ul. Parkowej. Jak idziemy w kierunku szpitala, mamy taką działkę budowlaną do sprzedania. Pytanie o działki na ul. Wieniawskiego. Są to działki pod budowę szeregową. Jest to bezprzetargowa część działek. Natomiast na pozostałą część pytanie poproszę o odpowiedź naczelnika wydziału IRG.

 
Kierownik wydziału IRG Pan Przemysław Zborowski – jest to nieruchomość w pakietach po cztery działki i teren ten będzie sprzedawany jako współwłasność.


 
Przewodniczący Rady Miejskiej Mariusz Migała - czy są jeszcze pytania? Nie widzę, przechodzimy, zatem do kolejnego punktu obrad.

Ad. 3


Przewodniczący Rady Miejskiej Mariusz Migała – informacja Przewodniczącego Rady Miejskiej o pracy w okresie międzysesyjnym (informacja stanowi załącznik nr 2 do niniejszego protokołu). Czy są pytania? Nie widzę, przechodzimy, zatem do kolejnego punktu obrad.


 
Radny Kamil Bortniczuk -  29.04 – uczestniczył Pan w posiedzeniu Rady Nadzorczej Spółki „Wodociągi” przy udziale posła Rajmunda Millera. Czy to jest to spotkanie, w którym uczestniczyli również mieszkańcy Gierałcic?

 
Przewodniczący Rady Miejskiej Mariusz Migała – nie, to nie było to spotkanie. To, o którym Pan wie było tydzień temu. 

 
Radny Kamil Bortniczuk - proszę jednak powiedzieć jakie wnioski wysunięto z tego spotkania? Czy jest jakieś porozumienie zawarte? 

 
Radna Jolanta Gawlik – chodzi o nazwę klubu siatkarskiego. Czy w końcu zostali pogodzeni czy nie?

 
Radny Wilhelm Zielonka – 8 maja i 15 maja – skarga mieszkańca niezadowolonego z zarządzania nieruchomością przez GTBS.

 
Przewodniczący Rady Miejskiej Mariusz Migała – zacznę w takim razie od spółki „Wodociągi”. Odbyły się trzy spotkania, w których uczestniczyłem wraz z Panem Burmistrzem i było to pod koniec kwietnia. Tydzień temu było spotkanie w poniedziałek u Pana posła Millera w Nysie i wczoraj mieliśmy spotkanie u Pana Burmistrza. W tych spotkaniach, dwukrotnie uczestniczyli mieszkańcy. Generalnie sprawa dotyczy przyłączy. Na pierwszym spotkaniu zarówno Rada Nadzorcza jak i spółka „Wodociągi” przedstawili swoje propozycje wprowadzając w temat Pana posła. W spotkaniu uczestniczył również Przewodniczący Sejmiku Województwa Opolskiego. Po tym spotkaniu, miało się odbyć spotkanie mieszkańców u Pana posła i to spotkanie odbyło się w zeszłym tygodniu. My w dalszym ciągu bronimy swojego stanowiska, bo całość rozbija się o to, co rozumiemy przez pojęcie przyłącza i dokąd gmina miałaby ewentualnie realizować tę inwestycję. Po wczorajszym spotkaniu wydaje się, że istnieje jakaś nić porozumienia i daleko idące deklaracje ze strony Burmistrza Jednak wszystko rozbija się o prawomocną decyzję UOKiK i jeżeli zapadnie, to dopiero po wyroku sądu, ponieważ jedna i druga strona będzie się od tego odwoływać. Nasze stanowiska, co do interpretacji nie uległy póki co zmianie i do tego, co ma być robione przez gminę. Tutaj cały czas rozmawiamy o tej dotacji 45% z Narodowego Funduszu i 10% z gminy. Była również deklaracja, że każdy w indywidualnym przypadku jeżeli są to duże kwoty będzie rozpatrywany do rozłożenia tej kwoty na raty. Była również deklaracja, że będzie można również przez Ośrodek Pomocy Społecznej starać się o dofinansowanie.

 
Radny Kamil Bortniczuk – po raz pierwszy słyszę o deklaracji Pana burmistrza. Czyli Pan, Panie Burmistrzu składa deklarację zwrotu złotych środków od wyroków sądu.

 
Przewodniczący Rady Miejskiej Mariusz Migała – Panie radny, to było wywieszone również na drzwiach urzędu.

 
Burmistrz Głuchołaz Edward Szupryczyński – ponieważ tamta deklaracja była 22 lutego w momencie kiedy pojawiły się różne interpretacje i pierwsze skargi do UKOiK. Ja w imieniu gminy, gdzie jesteśmy 100% udziałowcem spółki „Wodociągi”, że jeżeli decyzja UOKiK będzie niekorzystna konkretnie dla spółki „Wodociągi”, to spółka zwróci wszystkie poniesione nakłady mieszkańców. Wtedy jeszcze nie wiedzieliśmy jaka jest skala skarg do Urzędu Ochrony Konsumentów. W związku z tym zostało doprecyzowane po prawomocnym wyroku. Wiemy, że zarówno jedna jak i druga strona będą się odwoływać. My mamy argumenty, że w podobnym duchu realizowana jest inwestycja w innych miastach, gdzie podpisywane były umowy wtedy kiedy myśmy podpisywali z Funduszem Spójności. Grodków, który również korzysta z dofinansowania 45% plus 10% gmina 55% i również wykonują tak jak my, natomiast Strzelce Opolskie nie przystąpiły do programu o dofinansowanie z Narodowego Funduszu, ponieważ wykonują inwestycje tylko do granicy nieruchomości. Dlatego też czekamy na orzecznictwo i  konkretną decyzję. Myślę, że oświadczenie wydane będzie podpisane po raz kolejny ponieważ nie było tego wyrazu „ostateczne”, przez Pana Prezesa i przez moją osobę.

 
Radny Kamil Bortniczuk – panie Burmistrzu, sens takiego oświadczenia, ja widzę wtedy kiedy punktem zwrotnym byłaby decyzja UOKiK-u, nie tyle prawomocna ale pierwsza. W sytuacji prawomocnego wyroku sądu, Państwa oświadczenia nic dla nas nie znaczą. Po prostu będziemy zobligowani jako gmina do tego aby te pieniądze zwrócić. To tak jakbym powiedział, że zapłacę grzywnę po wydaniu prawomocnego wyroku sądu. Zobowiązuję się do zapłacenia grzywny. To moje zobowiązanie jest trafne i wiążące ponieważ muszę z mocy prawa zapłacić. Co to oświadczenie daje w tym momencie.

 
Przewodniczący Rady Miejskiej Mariusz Migała – tutaj chodziło o określenie jakiegoś tam terminu. To pierwsze oświadczenie Pana Burmistrza jest deklaracją, ale jakby nie określanie terminu. Tutaj chodziło o nie sam aspekt prawny, ale o określenie jakiegoś wstępnego terminu, bo o ten pytają mieszkańcy.

 
Radny Kamil Bortniczuk – ja to rozumiem, tylko wówczas jaki jest sens składania  oświadczeń? Z mocy prawa już jesteśmy związani wyrokiem i ten wyrok musimy wykonać. Oświadczenie ma sens wtedy, kiedy mówimy społeczeństwu, że na dzisiaj nie wiemy jak jest, nie będziemy tego ciągnąć latami i trzymać was w niepewności. Wtedy kiedy będzie decyzja UOKiK, my się do niej dostosujemy i nie będziemy się od niej odwoływać np. Nawet jak się odwołamy, to już wypłacimy ludziom pieniądze, a po odwołaniu ewentualnie nam zwrócicie. Wtedy takie oświadczenie ma sens. Natomiast deklaracja, że my to zrobimy, co każe wyrok, to jest żadna deklaracja, bo musimy to zrobić.

 
Burmistrz Głuchołaz Edward Szupryczyński – myślę, że każdy z Was ma swoje spojrzenie. Nie jest intencją aby mieszkańcy czuli się oszukanymi. Deklaracja jest daleko idąca, która mówi wyraźnie, że każda złotówka będzie zwrócona, to nie na zasadzie, że my się nie odwołamy. My nie wiemy jaka będzie decyzja, czy w ogóle będzie decyzja. Wielokrotnie UOKiK nie wydaje decyzji i są sprawy, które idą swoim torem. Już w miesiącu lutym zostało to sprecyzowane, że są różne interpretacje. Ponieważ są różne interpretacje, to gmina chce pomóc mieszkańcom. Cały program jest pomocowy dla mieszkańców. Nie jest naszą intencją aby zabierać jakąkolwiek złotówkę od mieszkańców i wg radców prawnych taki ten zapis jest również dla mieszkańców Gierałcic, bo wczoraj również zwracali na to uwagę aby był umieszczony. Tutaj są dwa aspekty sprawy i porozumienie społeczne. Mamy przykład innych miast, które się odwołują i wcale nie płacą kary na dzień, na który dostali karę ponieważ jest wstrzymanie kary na uzyskanie prawomocnego wyroku. Tutaj są dwa aspekty tej sprawy. Mieszkańcy wpłacają pierwszą ratę przed rozpoczęciem inwestycji na jego nieruchomości, a drugą po oddaniu do użytkowania. Będziemy pewne rzeczy precyzować jeżeli zajdzie taka potrzeba.

 
Radny Artur Kamiński – chciałbym jeszcze doprecyzować, ponieważ nie padła taka deklaracja czy gmina planuje się odwołać ewentualnie od niekorzystnej decyzji UOKiK-u. Deklaracja, ma wtedy sens kiedy nie będziemy się odwoływać i nie skorzystamy z tego prawa odwołania. Jeżeli skorzystamy z prawa odwołania i decyzja sądu będzie taka, a nie inna kiedy odszkodowanie musimy wypłacić, to deklaracja nie ma sensu.

 
Burmistrz Głuchołaz Edward Szupryczyński – deklaracja jest wyrażeniem woli i myślę, że tutaj spółka ponosi cały ciężar odpowiedzialności czy będzie finansowała przyłącze, czy też zostanie w taki sposób, to dla mieszkańca jest to bardzo ważna informacja. Tutaj sprawy techniczne, czy gmina będzie się odwoływała, to jeszcze nie wiemy, czy w ogóle będziemy mieli dokument okazania nieprawidłowości i czy gmina w ogóle będzie się odwoływała. Dzisiaj nie posiadam wiedzy na ten temat. Gmina, która została pozwana do UOKiK ma różną sytuację. Nie ma identycznych sytuacji i te decyzje  wyglądają bardzo różnie. Ja nie wiem, co będzie w decyzji. Natomiast jeżeli będzie ona daleko idąca, na pewno w trosce o finanse publiczne spółka „Wodociągi” będzie próbowała wszelkich kroków, które będą wskazywały, że zanim wyda dodatkowe pieniądze. O tym trzeba też rozmawiać, a deklaracja na pewno nie jest krzywdząca dla mieszkańców.

 
Przewodniczący Rady Miejskiej Mariusz Migała – ja byłem zapraszany na posiedzenia, chociaż jak Państwo wiecie inwestycję prowadzi spółka „Wodociągi”. Jeśli jakiekolwiek ruchy będą, to będzie to dotyczyło nie Rady Miejskiej, tylko ze strony spółki „Wodociągi”. Byłem zapraszany na te spotkania jako łącznik między Radą Miejską, a mieszkańcami i spółką „Wodociągi”.Chcę powiedzieć Państwu jedno i tutaj zwracam się do radnego Bortniczuka. Jeżeli my dzisiaj po sześciu latach zaczynamy rozmawiać o tym dlaczego zgodziliśmy się na pieniądze z Brukseli do granicy posesji, to wydaje mi się, że to nie jest już ten czas. Trudno powiedzieć w jakich sytuacjach ten wniosek się rodził, później umarł na jakiś czas i znowu się pojawił. Pamięta Pan ile było wątpliwości z tym związanych, co do ceny wody, efektu społecznego i ekologicznego. I ten wątek pochłania nam nieomalże większość czasu dlaczego zgodziliśmy się do granicy posesji. Takie były wówczas warunki. Natomiast chcąc jakby partycypować w tych cenach skądinąd różnych, jest ten program, o którym teraz rozmawiamy. Wydaje się, że po wczorajszym spotkaniu jesteśmy bliżej niż dalej.

 
Radny Kamil Bortniczuk – ja wczoraj rozmawiałem z mieszkańcami Gierałcic i mają oni zupełnie odmienne zdanie.

 
Przewodniczący Rady Miejskiej Mariusz Migała – w tym spotkaniu uczestniczą również osoby, które maja do zapłaty tylko 130 zł, ale są osoby, które mają do zapłacenia 10.000 zł i więcej i czasami trudno znajdywać argumenty na to.

 
Radny Kamil Bortniczuk – sam Pan powiedział, że deklaracja jest, to wyrażenie woli. Deklaracja w takim kształcie, o której  dzisiaj Państwo powiedzieli, nie jest żadnym wyrażeniem woli ponieważ wyrok sądowy nie jest wolą z przymusem. Jest wyrażeniem takim, że jeżeli będziemy musieli to zapłacimy, a jak nie będziemy musieli, to będziemy walczyć żebyśmy nie musieli, a jak nas przymuszą, to zapłacimy. Jaka to jest deklaracja woli?

 
Radny Andrzej Gębala – ta deklaracja została złożona i jej już się cofnąć nie da i dyskusja na ten temat nie ma najmniejszego sensu. Historia pokaże, co powie UOKiK, jeżeli w ogóle się wypowie.

 
Drugie pytanie dotyczyło skargi mieszkańca. Sprawa jest dosyć skomplikowana i mocy nie mam żadnej, a chciałbym jednak pomóc. Problem tkwi w samej wspólnocie mieszkaniowej. Tutaj poproszę radnego Gębalę o pomoc ponieważ istnieje tutaj kwestia chyba już czwartego zarządcy jeśli nie więcej. Był między innymi też GTBS, który też zrezygnował z tego. I tutaj jest skarga na zarządzanie przez GTBS i na zarząd wspólnoty. Słuchałem Zarządu GTBS natomiast nie wysłuchałem głosu zarządu wspólnoty, bo trudno to nazwać wspólnotą. Wydaje się, że jedyną drogą jest droga sądowa. Są tam nieprawidłowości w samym zarządzie tej wspólnoty i pozostaje droga sądowa. Była też kwestia zarzutu do Zarządcy GTBS, że nie udostępnia protokołów z posiedzenia zarządu w tej sprawie. Prezes obiecał, że te protokoły zdobędzie.

 
Radny Andrzej Gębala – ta wspólnota rzeczywiście była zarządzana przez GTBS, zarządzała się sama poprzez wybranie zarządcy spośród siebie, następnie kolejny zarządca z Głuchołaz i obecnie zarządca z Nysy. Występuje tutaj konflikt pomiędzy jedną rodziną, a pozostałymi współwłaścicielami. Jedni właściciele uważają, że są cały czas oszukiwani przez wszystkie możliwe zarządy i współwłaścicieli. O ile się orientuję, w tej chwili są trzy sprawy w sądzie. Sprawy powoli się rozstrzygają na niekorzyść tych państwa. Jedyne, co można powiedzieć, że cała energia wspólnoty marnuje się na sprawy w sądzie w zamian za rozważenie polubownego porozumienia. Są to trudni ludzie, jeżeli pokazują się na zebraniach wspólnoty, to nie podpisują listy obecności, a w zamian oczekują protokołów z tychże zebrań. Nie odbierają żadnej korespondencji z poczty, a po chwili przychodzą aby ją odebrać osobiście. Natomiast nie twierdzę, że nie mają racji, ale to już jest ocena sądu.

 
Przewodniczący Rady Miejskiej Mariusz Migała odnośnie Juveni. Temat ten pojawił się już znacznie wcześniej. Obiecałem, że do takiego spotkania doprowadzę, tylko czekaliśmy na zakończenie sezonu ze strony siatkarzy żeby była wolna głowa. Spotkanie było dosyć burzliwe,ale myślę, że zakończyło się bynajmniej tutaj na sali wstępnym porozumieniem. To porozumienie zostało przygotowane na piśmie. Z tego, co rozmawiałem tydzień temu z lekkoatletami, to porozumienie, to zostało przesłane siatkarzom, ale nie było odpowiedzi ani na tak, ani na nie. Nie chcą zaakceptować nazwy „Juve Głuchołazy”Porozumienie dotyczyło również tego aby zostawić stroje z napisem „Juvenia” i nie palić tego ostentacyjnie i przeczekać do zużycia samoistnego. Banery, również nie było takiego wymogu aby je zmieniać, czy niszczyć. Natomiast kwestia była ewentualnego zgłoszenia do Okręgowego Związku Piłki Siatkowej. Jak się okazuje nie wszyscy, bo tutaj strona siatkarska była zaskoczona, że od drugiej ligii wzwyż jest możliwość zarejestrowania nazwy zespołu inne niż oficjalne, które występuje. Najczęściej jest to nazwa marketingowa – nazwa sponsora. Stąd też oficjalna nazwa – Stowarzyszenie na Rzecz Szkół „ Głuchołaska Siatkówka” przy GOSiR w Głuchołazach. tego co wiem w piątek ma być wspólne posiedzenie dwóch klubów piłkarskich. I tak były dziewczęta zarejestrowane, natomiast dorośli mogą mieć inną nazwę ponieważ dopuszczają do tego przepisy, o których powiedziałem wcześniej. To porozumienie było spisane, ja je widziałem, a zresztą jeden egzemplarz mamy otrzymać dla komisji sportu. Z tego, co wiem w piątek ma być wspólne posiedzenie dwóch klubów piłkarskich.

 
Radny Artur Kamiński – to chyba już piąty raz z kolei jest przesuwane więc nie wiadomo czy do tego dojdzie.

 
Przewodniczący Rady Miejskiej Mariusz Migała – to prawda one są przesuwane, dlatego też zobaczymy czy się odbędzie. Czy są pytania? Nie widzę więc możemy przejść do kolejnego tematu sesji.

Ad. 4

 
Przewodniczący Rady Miejskiej Mariusz Migała - informacja o stanie zaawansowania inwestycji drogowych i wod.-kan. oraz o wdrażaniu zadań związanych z uchwałami o gospodarce odpadami komunalnymi.(informacja stanowi załącznik nr 3 do niniejszego protokołu). Czy są pytania?

 
Radny Bogusław Kanarski -  w ramach rewitalizacji starego miasta jest do ukończenia łącznik między ulicą Ligonia, a  ul. Batorego. Naprzeciwko tego łącznika są komórki gospodarcze. Mi się wydaje, że te komórki gospodarcze nie przynoszą jakiegoś splendoru tej wizytówce, tym bardziej, że była taka obietnica, że miała być wykonana inwentaryzacja tych komórek. Widzę, że w tych komórkach są schadzki pijących alkohol. Jeżeli ktoś obcy czy mieszkańcy będą widzieć ten widok, to nie za bardzo świadczyć będzie o wizerunku naszego miasta. Tym bardziej, ze łącznik został wykonany dobrze – w mojej ocenie. Cieszy jeszcze fakt, że przy tych pracach zatrudnieni są mieszkańcy Głuchołaz i nie wiem na jakiej zasadzie, ale robią to fachowo i wydaje mi się, że nawet lepiej jak ulica Opolska.

 
Radny Adam Łabaza -  chcę zapytać Pana Prezesa odnośnie inwestycji wod.-kan. i czy zdążymy do 27 czerwca. Chodzi mi oczywiście o inwestycję przeprowadzaną w miejscowości Pokrzywna. Nawiązuję do mojej interpelacji, na którą otrzymałem lakoniczną odpowiedź odnośnie odprowadzania wód na realizowanych drogach przez firmę, która nie odtwarza po wykopach wod.-kan. Ponieważ pierwszą intencją moją było aby odprowadzić te wody, ponieważ po opadach woda spływa na drogę. Na ostatniej sesji odpowiedź była, że pismo zostanie skierowane do spółki „Wodociągi”, a Pan Z-ca Burmistrza obiecał, że w ramach swoich prac, to zrobią. Tutaj radny przedstawił zdjęcia poprzedniego stanu a obecnego (zdjęcia stanowią załącznik nr 4 do niniejszego protokołu).

  
Przewodniczący Rady Miejskiej Mariusz Migała – powtórzę, to co było na spotkaniu u Pana Burmistrza ze strony jednej z mieszkanek Gierałcic. Miała taka firmę, że polecałaby ją każdemu, bo nawet potrafił powiesić torbę z trawą do posiania. Jakość prac zależy od ludzi i firm wykonujących te zadania. To należy właśnie od firm egzekwować pewne sprawy, a nie od gminy.

 
Radny Wilhelm Zielonka -  nie trzeba studiów kończyć aby wiedzieć jak i gdzie woda płynie. Rzymianie już wiedzieli jak budować drogi i co trzeba zrobić aby te drogi wytrwały do dzisiaj. Nie raz już mówiłem, że na terenie górskim muszą być progi, które odprowadzają wodę w poprzek, bo inaczej woda nabiera siły i co potrafi zrobić, to już wiemy.

 
Wracając do rewitalizacji miasta, mam cały czas to samo pytanie. Mamy podpisaną umowę, że 4 listopada prace będą zakończone. Natomiast ul. Ligonia nie jest w ogóle jeszcze tknięta. Wykonujemy wiele różnych prac, ale te główne nie są ruszane. Pytam, czy zdążymy do 4 listopada, bo to jest również kwestia finansowa tych prac.

 
Drugie pytanie dotyczy budowy ścieżki rowerowej w Charbielinie. Ten przetarg został zrealizowany czy nie, bo w dokumentach mamy napisane, ze przetarg jest w przygotowaniu?

  
Radny Zbigniew Fornalik -  ponieważ dochodzą do mnie sygnały, że firma, która teraz realizuje inwestycję kanalizowania wsi Gierałcice zastanawia się nad zerwaniem umowy ponieważ ma wielkie problemy z mieszkańcami? Czy to jest prawda?

 
Druga sprawa – wykonywaliśmy kanalizację wsi Konradów i położyliśmy na paru kilometrach Konradowa nowy dywanik asfaltowy. Niezrozumiałe jest dla mnie zjawisko takie, że 150 m asfaltu naprzeciwko Zespołu Szkół, że dzisiaj nie ominie się samochodem żadnej dziury. Czy nie można było dogadać się z powiatem aby załatać te dziury?

 
Inwestycja na ul. Kościuszki – jak można tak długo wykonywać taką inwestycję? Ciągnie się to już ponad miesiąc. Zablokowane skrzyżowanie ul. Skłodowskiej i ul. Kościuszki.

 
Kolejne pytanie – czy nie można byłoby chociaż doraźnie zrobić z muldami na ul. Opolskiej? Jak ktoś się zagapi jadąc, to może go wyrzucić z tej drogi.

 
Oczywiście jeszcze ul. Karłowicza, rozliczenia i jakie jest postępowanie sądowe?

 
Radny Kamil Bortniczuk – mam pytanie do Pana Prezesa spółki „Wodociągi” czy posiadamy dokumentację fotograficzną, każdej z tych dróg przed wejściem z inwestycją, o których mówił radny Łabaza? Czy to, co jest teraz zrobione jest adekwatne do tego, co ta dokumentacja ukazuje?

 
Kolejne pytanie dotyczy inwestycji do granicy działki. Wszyscy otrzymywaliśmy od Państwa na przestrzeni kilku lat odpowiedzi w tym tonie, że pomiędzy tym pierwszym projektem, który upadł, a pomiędzy tym drugim, który ostatecznie złożyliśmy, i który otrzymał dofinansowanie, zmieniły się zasady finansowania. W związku z czym czy wcześniej było możliwe otrzymanie dofinansowania do studzienek, a później możliwe było otrzymanie dofinansowania do granicy nieruchomości. Czy Pan nadal podtrzymuje informację w świetle tego, co się ukazuje w publikatorach i na portalach internetowych? Szczerze mówiąc takiej zmiany nie udało mi się znaleźć. Proszę o wskazanie w jakim dokumencie i jaką decyzją nastąpił ten konkurs. Jeżeli taka zmiana nie nastąpiła, to zasadne jest postawienie takiego pytania dlaczego nasz projekt obejmuje tylko dofinansowanie do granicy działek, a nie do studzienek?

 
Radny Tadeusz Płatosz – czy to prawda, że firma „Inkobud” ogłosiła upadłość? Czy odbył się już przetarg na przyłącza?

 
Radny Zbigniew Fornalik – co prawda podjęliśmy już uchwałę o wywozie nieczystości, ale czy byłby to kłopot jeżeli przygotowano by nam zestawienie przed przetargiem za wywóz nieczystości w gminach w województwie opolskim?

 
Sołtys wsi Jarnołtówek Pan Mieczysław Chwastyk – na jednej z poprzednich sesji była mowa o wniesieniu 50% kosztów na wykonanie chodnika 500 m od mostku koło Ośrodka „Społem” do końca Jarnołtówka w kierunku Pokrzywnej. Zarząd Dróg Powiatowych pokryje 50 % kosztów,  jeżeli gmina zapewni, że pokryje te 50% kosztów. Jak na dzień dzisiejszy ta sytuacja wygląda? Czy będzie coś z tym chodnikiem robione? Jeśli tak, to kiedy, a jeżeli nie, to czym, to jest spowodowane?

 
Radny Artur Kamiński – radny Fornalik nie jest osamotniony w absurdach drogowych, bo podobny absurd drogowy mamy na drodze powiatowej prowadzącej do firmy Malta – Dekor w Rudawie. Stąd pytanie, na jakim etapie jesteśmy jeśli chodzi o procedurę przejęcia tej drogi przez gminę od powiatu?

 
Przewodniczący Rady Miejskiej Mariusz Migała – czy są jeszcze pytania? Nie ma więc proszę o udzielenie odpowiedzi na zadane pytania.

 
Z-ca Burmistrza Roman Sambor – zacznę od rewitalizacji i odpowiedzi dla radnego Kanarskiego odnośnie komórek. Projekt rewitalizacji jak Państwo wiecie powstał dziesięć lat temu i skupiał się do układu komunikacyjnego. Projekt nie dotyczył elewacji, komórek. Środki były z góry określone. Komórki nie są objęte rewitalizacją. Wiem, one nie przynoszą splendoru, źle wyglądają, ale niestety nie mogą być objęte rewitalizacją. Być może w przyszłym roku budżetowym będziemy mieć jakieś wolne środki, a być może w drugim etapie rewitalizacji jakieś środki wygospodarujemy na te komórki.

 
Pytanie radnego Zielonki odnośnie terminu rewitalizacji. Moja rozmowa z szefem firmy sprzed tygodnia zakończyła się zapewnieniem, że jeżeli nie wystąpią przypadki losowe, zadanie zostanie zakończone w terminie. Obecnie trwają prace związane z wod.kan. na ul. Kościuszki i aby prowadzący działalność gospodarczą mogli w miarę normalnie funkcjonować, zmieniamy harmonogram. Jak ul. Kościuszki miała być na końcu, to zaraz po wykonaniu tych prac wod.-kan. Mają przejść na ul. Apteczną, a ul. Ligonia na końcu.

 
Pytanie o przetarg na ścieżkę rowerową do Charbielina -  przetarg jeszcze nie jest rozstrzygnięty, nie jest nawet ogłoszony. Wynika to m.in. z ustaleń z „Arendą” aby nie płacić odszkodowań za płody, za nasadzenia. Mamy zapewnienie, że będziemy mogli wejść tam w sierpniu.

 
Odpowiedź dla radnego Fornalika odnośnie dywanika chodnikowego przy Szkole Zawodowej. Jest to ten fragment, który nie jest objęty realizacją wod. - kan. Jest to droga powiatowa i jedyne, co możemy zrobić, to interweniować w Zarządzie Dróg Powiatowych aby przyspieszyli naprawę. Historia się powtarza. Nasza gmina była już po naprawie dróg natomiast powiat daleko jeszcze za nami.

 
Muldy na ul. Opolskiej – na wcześniejszej sesji była mowa o tym, że te najgorsze miejsca będziemy co roku naprawiali. Wymaga to zamknięcia ulicy. Dopóki zamykana jest ul. Ligonia, nie decydujemy się na dalsze zamykanie ulic aby nie sparaliżować ruchu.

 
Ulica Karłowicza – żadnego postępu w tym zakresie nie widać. Występuje tam problem z kaucją i wadium, a poza tym nic nowego nie wpłynęło.

 
Pytanie Pana Sołtysa z Jarnołtówka dotyczące chodnika – była w styczniu deklaracja. Na sesji lutowej ewentualnie marcowej Pan Burmistrz przedstawił zmiany do uchwały budżetowej. Rada przyjęła tę uchwałę i wprowadzono dotację dla powiatu. W tej dotacji postawiono na rozwikłanie problemu występującego na ulicy Świdnickiej i w pierwszej kolejności ma być zrobiony na tej ulicy przepust. Reszta środków pójdzie na trzy lokalizacje: Jarnołtówek, Bodzanów i Stary Las. Są to wszystko drogi powiatowe i tutaj czekamy na propozycje Zarządu Dróg Powiatowych, co oni zaproponują. Mówimy o 100.000 zł. Z tym, że nie wiemy ile będzie kosztował przepust na Świdnickiej, a reszta będzie rozdysponowana na chodniki. Kiedy to będzie, mogę jedynie przypuszczalnie określić na miesiąc czerwiec lub lipiec.

 
Pytanie radnego Kamińskiego dotyczące drogi do Malta – Decor. W tym roku nastąpiło przyspieszenie i jest szansa na szybkie uregulowanie tego zadania.

 
Łatanie pozimowe – Zarząd Dróg Powiatowych jakiś zakres wykonał, ale w przyszłym roku, my będziemy mieli te drogi w dyspozycji więc będziemy mogli nimi dysponować i zadbać o ich wygląd.

 
Pytanie odnośnie ceny za śmieci – przy podejmowaniu uchwały była przedstawiona informacja o cenie. Natomiast po ostatnich wydarzeniach zaczynają pojawiać się problemy. Nie będę wymieniał gminy z nazwy, ale jest gmina, która ogłosiła przetarg i zabezpieczyła środki w budżecie na podstawie uchwały i stawek niższych jak wynika to z kalkulacji. Wpływają oferty na poziomie tym pierwotnym – wyższym.  Gmina ta stoi teraz przed problemem skąd wziąć środki. Będą podejmować kolejną uchwałę na podwyższenie środków aby unieważnić przetarg. W mojej ocenie, prawdziwe i realne koszty poznamy po paru miesiącach od przetargu. Nie ma jakiegoś rozsądnego wytłumaczenia aby była jakaś diametralna różnica w cenie między gminami. Z miesiąca na miesiąc te ceny będą się urealniały. Na sesję czerwcową przedstawimy taką informację o cenach ustalonych przez inne gminy. Jednak nie będą one miały większego znaczenia ponieważ teraz będą obowiązywać stawki, które wynikły w przetargu.

 
Przewodniczący Rady Miejskiej Mariusz Migała – może już będziemy po przetargu.

 
Z-ca Burmistrza Roman Sambor – być może tak. Jeżeli się nic nie wydarzy, to 24 czerwca mamy termin otwarcia ofert, a 26 czerwca mamy sesję i będziemy mieć pogląd jakie oferty do nas wpłynęły.

 
Burmistrz Głuchołaz Edward Szupryczyński – chciałbym przypomnieć całą historię założenia, bo historia Funduszu Spójności jest znana i nic się nie zmieniło. Państwo wiecie, że niekiedy beneficjent podpisuje umowę i daje określone warunki. Kiedy przygotowywaliśmy się do Funduszu Spójności, wówczas były dwa podziały. Zadania do 100 mln zł rozpatrywane przez Warszawę i powyżej 100 mln zł, rozpatrywane przez Brukselę. Nasz wniosek podobnie jak wniosek gminy Grodków i Strzelec Opolskich, został zakwalifikowany w tym samym czasie i prawie w tym samym momencie podpisywaliśmy umowę. Natomiast gdzie jest podstawowy problem? W całym systemie Funduszu Spójności, chcieliśmy objąć wszystkie miejscowości. Na początku wypadło Podlesie. Państwo wiecie, że odległości, zagęszczenie mieszkańców. Natomiast drugi argument, który był dla nas bardzo istotny, to strefa ochrony wody pitnej, jak również aglomeracja Nysy. Nie było wówczas ujętych dwóch miejscowości: Jarnołtówka i Pokrzywnej, które były w aglomeracji prudnickiej. Kiedy przygotowaliśmy określone projekty na całą gminę, zmieniały się w tym czasie rządy w Polsce. Byliśmy już na pozycji siódmej. Kiedy już wydawało się, że już otrzymujemy dofinansowanie nagle okazało się, że nasz wniosek zupełnie zniknął z listy. Rozpoczęły się po raz kolejny starania i odświeżanie wszystkich dokumentów, pozwoleń projektowych i wniosek nasz znalazł się na liście wniosków do 100 mln zł. W trakcie kiedy okazało się, że Bruksela nie ma takich pieniędzy aby zaspokoić wszystkie zadania, wielokrotnie dostawaliśmy informacje, że znika z Funduszu Spójności Sucha Kamienica, Stary Las, część Nowego Lasu, część Wilamowic Nyskich. Te informacje były przekazywane czasami telefonicznie, czasami w formie pisemnej. Za każdym razem potrzebna była szybka decyzja, co robimy. Czy podtrzymujemy nasze starania, czy idziemy dalej, czy też z tego wniosku się wycofujemy. Z chwilą kiedy otrzymaliśmy dotację. Ona była rozdysponowana zgodnie z wpływem środków z Brukseli. I te trzy wcześniej wymienione gminy zostały uwzględnione. Założeniem Funduszu Spójności było aby zadanie nie tylko było zrealizowane, ale również aby mieszkańcy mogli się przyłączyć bezproblemowo. Ponieważ akurat te wnioski nie zakwalifikowały się jako koszty do studzienek, powstał program Narodowego Funduszu Ochrony Środowiska, do którego przystąpiliśmy aby uzyskać dofinansowanie 45%, plus 10% z gminy, czyli 55% aby pomóc mieszkańcom w uzyskaniu efektu ekonomicznego dla gminy, a mieszkańcom pomóc w realizacji tych przyłączy. Dodam jeszcze, że spór o wniosek trwał siedem lat aby uzyskać podpis na realizację zadania. O uzupełnienie mojej wypowiedzi, proszę Z-cę Prezesa spółki „Wodociągi” Pana Dariusza Wór – Grecha.

 
Z-ca Prezesa Spółki „Wodociągi” Pan Dariusz Wór – Grech – w uzupełnieniu wypowiedzi Pana Burmistrza chcę jeszcze kilka rzeczy dopowiedzieć. Fundusz Spójności w ramach, którego my realizujemy zadanie, został rozłożony na lata 2007 – 2013. poprzedni program był zupełnie inny i podzielony na dwa okresy i kryteria udzielania tych środków. Nasze założenia były takie, że wszystkie wnioski, które wpłyną będą rozpatrywane w drodze konkursu. Zasady bardzo rygorystyczne i bardzo konkretne i trzeba było spełnić specjalne wymogi aby przejść na następny etap. To była nowość, coś innego jak w poprzedniej perspektywie. Musicie Państwo również pamiętać, że to nie gmina, ani nie spółka robiła wniosek o środki tylko były to środki z Funduszu Spójności. W 2007 roku z pomocy technicznej przez Narodowy Fundusz Ochrony Środowiska, była wyłoniona firma warszawska, która zajmowała się wnioskiem o środki z Funduszu Spójności. Nasze zadanie polegało na tym aby przygotować tak ten wniosek, aby to zadanie mogło być realizowane w naszej gminie. Kryteria, które zostały nałożone na ten program, to było wtedy gęstość zaludnienia na 1 km kw.. Na początku żadna miejscowość nie spełniała tego kryterium. Jedynie skorzystanie z dodatkowych możliwości i odstępstw od tych kryteriów pozwoliło uzyskać środki na finansowanie tych miejscowości, które w tej chwili realizujemy. Tak naprawdę, to Jarnołtówek i Pokrzywna spełniały kryterium z uwagi na turystów. Myślę, że na tym etapie, kiedy myślimy o zakończeniu inwestycji, wracanie do początku nie za bardzo wiem, co ma to na celu?

 
Radny Kamil Bortniczuk – Panie Prezesie, czy jednym z tych warunków było napisanie wniosku kwalifikującego środki tylko do granicy działki? Czy to był warunek konkursu? Szperałem w dokumentach i tam są środki kwalifikowane do studzienki.

 
Z-ca Prezesa Spółki „Wodociągi” Pan Dariusz Wór – Grech –  proszę pamiętać, że budowanie sieci kanalizacyjnej przy uwzględnieniu ekonomicznych warunków wykonania takiej inwestycji jest jednym z takich czynników realizacji tego typu inwestycji.

 
Radny Kamil Bortniczuk – nie jest prawdą, że przyjmuje się zasady, że odcinek do studzienki do granicy działki nie jest kwalifikowany. Był to cały czas odcinek kwalifikowany, ale Państwo uznaliście, że na wniosku będzie, że te odcinki tam się nie znajdą.

 
Z-ca Prezesa Spółki „Wodociągi” Pan Dariusz Wór – Grech –  od samego początku była kwestia realizowania inwestycji do granicy posesji. Definicja przełącza, to nie jest, którą my w tej chwili zmieniamy. Od 2008 roku ta definicja już funkcjonowała i w ramach tej definicji realizowaliśmy ten program. Przyłącz, to jest ten odcinek, który chcieliśmy zrobić od granicy posesji, a do posesji, to jest ta inwestycja, która jest realizowana z Funduszu Spójności.

 
Radny Kamil Bortniczuk – Panie Prezesie, zgadzamy się wszyscy, że definicja przyłącza jest niejasna. Dla beneficjenta jest odcinek do studzienki, więc pytam czy w naszym pierwotnym projekcie przed negocjacjami był przewidziany odcinek do studzienki, czy od razu przewidziano odcinek do granicy. Jeśli przewidziano do granicy, to dlaczego skoro program dawał możliwość ubiegania się o środki do studzienki?

  
Z-ca Prezesa Spółki „Wodociągi” Pan Dariusz Wór – Grech – po pierwsze tych pieniędzy na pierwsze zadanie nie dostali w ogóle. A po drugie o ile pamiętam, zawsze ten wniosek jeśli chodzi o realizację inwestycji sieci głównych był do granicy posesji.

 
Radny Kamil Bortniczuk - czyli sprowadza się to do tego, że była taka możliwość, program dawał taką możliwość, ale po konsultacjach z tą firmą spółka uznała, że dla projektu, dla wniosku będzie lepiej jeżeli z tego nie skorzystamy.

 
Z-ca Prezesa Spółki „Wodociągi” Pan Dariusz Wór – Grech – z tego, co ja pamiętam, to wniosek zawsze był realizowany i taka koncepcja od samego początku tworzenia wniosku była, że do granicy posesji.

 
Radny Kamil Bortniczuk – to Pan zaprzecza, że była możliwość napisania wniosku z kosztami do studzienek?

 
Z-ca Prezesa Spółki „Wodociągi” Pan Dariusz Wór – Grech –  nie wiem czy taka  była możliwość.  Nie znam projektów, które były zrealizowane w ramach tej perspektywy dalej niż do granicy posesji. Wszystkie, które znam były realizowane do granicy posesji.

 
Radny Kamil Bortniczuk – rozumiem, że tak było, natomiast nie rozumiem dlaczego przy obowiązującym już SzOP. Ja mam ten SzOP i wydatkiem kwalifikowanym jest sieć kanalizacyjna do studzienki, sieć kanalizacyjna do przepompowni jeżeli taka występuje. Tu jest tak czytelnie narysowane, że bardziej chyba się nie da.

 
Burmistrz Głuchołaz Edward Szupryczyński -  dokładnej odpowiedzi udzielimy na piśmie kiedy szczegółowo zapoznamy się z projektem. Kiedy zaczynaliśmy rozmowy z mieszkańcami, mówiliśmy o tym, że jeżeli będzie możliwość, to do pierwszej studzienki i taką informację posiadali również mieszkańcy. Dostaliśmy konkretne dofinansowanie i wtedy był cały trud przeprowadzania rozmów na temat tego iż inwestycja będzie przeprowadzana do granicy nieruchomości.

 
Radny Kamil Bortniczuk – czy udało by się znaleźć takie pismo bardziej, mniej formalne instytucji, która była odpowiedzialna za przygotowanie wniosku, czy instytucji, która była odpowiedzialna za ocenę wniosku, z którego rzeczywiście wynika, że zawęża zakres realizacji, bo żadne odgórne normy, z tego co wiem i co znalazłem nie zabraniały nam ubiegać się o instalowanie przyłączy do studzienek.

 
Burmistrz Głuchołaz Edward Szupryczyński – może Państwo nie wiecie, ale to były krótkie decyzje telefonicznie zazwyczaj, czy chcemy wchodzić w projekt, bo następna wioska wypada. Były to decyzje bardzo trudne. Mieliśmy projekty, bo była decyzja wydatkowania pieniędzy na całą gminę. Stąd też później weszliśmy w program mając już gotowe projekty. Była bardzo ryzykowna decyzja podjęta przez Prezesa spółki „Wodociągi”, a gmina opiniowała uchwałę bezpośrednio Zgromadzenie Wspólników o założeniu pieniędzy na projekty, które tak na dobrą sprawę zaczęły nam wypadać. Na projekty wydaliśmy prawie 1,5 mln zł.

 
To było pierwsze ryzyko czy realizować zadanie? Czy wydatkować środki na projekty, skoro ciągle coś się działo i zniknęliśmy z pozycji, która dawała szansę gminie na uzyskanie tych pieniędzy. Historycznie, to były decyzje bardzo trudne, dlatego też uważam, że ten kształt projektu był dostosowany do pieniędzy, które bezpośrednio zostały rozdysponowane na woj. opolskie, poprzez te wszystkie konsultacje z ministerstwem, a później podpisano umowę. Jeżeli nam się uda, podamy Państwu kształt umowy z innych miejscowości. On jest identyczny gdy chodzi o zakresy inwestycji. Stąd też ten program dofinansowania, które ministerstwo przygotowało dla tych gmin aby pomóc mieszkańcom.

 
Przewodniczący Rady Miejskiej Mariusz Migała – czy znamy gminę na terenie Opolszczyzny, która w tym samym czasie dostała dofinansowanie na przyłącze do studzienki?

 
Z-ca Prezesa Spółki „Wodociągi” Pan Dariusz Wór – Grech – nie znam.

 
Radny Kamil Bortniczuk – przyjmuję odpowiedź na piśmie, ale jednak proponuję aby całej sytuacji dodatkowo nie zaczernić. Kilka wątków, w tym kontekście nie miały znaczenia, to, że konkretne wioski wypadały, to nie jest związane z tym jaki jest zakres kwalifikowania sieci tylko nasz wniosek był jakby kolanem troszkę dopinany jakby pod kątem spełnienia wymogów przez te wioski i te argumenty nie maja znaczenia. Chodzi o to, co mogło być wydatkiem kwalifikowanym, a co było wydatkiem kwalifikowanym. Na to chciałbym uzyskać odpowiedź. Gdybym dzisiaj otrzymał odpowiedź np., o treści takiej że mieliśmy informację, że pieniędzy jest na tyle mało, że najlepiej było napisać, że do granicy działek, bo jak napiszemy, że do studzienek, to nie otrzymamy pieniędzy. Potwierdzającą jednocześnie, że mogliśmy napisać, że do studzienek, ale sami z własnej woli tego nie zrobiliśmy po to, żeby wniosek przeszedł, to ma to dla mnie jakąś logikę. Natomiast odpowiedź na zasadzie, że robiliśmy tak jak wszyscy – nie za bardzo wiem dlaczego, to już niespecjalnie.

 
Burmistrz Głuchołaz Edward Szupryczyński – nie będę komentował Pana wypowiedzi, bo możemy tak godzinami mówić. Trzeba było walczyć kolanem aby nasze miejscowości mogły skorzystać z wybudowania systemu wodno - kanalizacyjnego.

 
Przewodniczący Rady Miejskiej Mariusz Migała – wracając do historii niczego nie zmienimy. Trzeba teraz zastanowić się jak to dokończyć.

 
Radny Kamil Bortniczuk – to też nie do końca tak jest. Są dokumenty, które postaram się znaleźć, które mówią o tym, że Unia Europejska nie może przeznaczać środków na zrobienie przysłowiowemu Panu Kowalskiemu ogródka. Unia Europejska może przeznaczyć środki na to, co jest zadaniem gminy. Czyli, jeżeli w tym dokumencie – SzOP-ie istnieje informacja, że Unia Europejska chce dać gminie, czy spółce „Wodociągi” pieniądze do studzienki kanalizacyjnej, to jest to zadanie gminy, czy spółki, a nie mieszkańca ponieważ Unia Europejska bezpośrednio nie daje mieszkańcom takich programów.

  
Z-ca Prezesa Spółki „Wodociągi” Pan Dariusz Wór – Grech – padło sporo pytań i postaram się jeszcze dokończyć odpowiedzi. Jeśli chodzi o Jarnołtówek i Pokrzywną, mówiłem o tym już wcześniej, że zasada realizacji inwestycji jest wieloetapowa. Wszystkie te najcięższe roboty zostały zakończone. Pozostały przygotowania do odbiorów końcowych. Najważniejsza sieć – główna- jest zrobiona. Teraz trwa poprawianie usterek i odbiory.

 
Radny Adam Łabaza – czy odbiór będzie wykonany na czas?

 
Z-ca Prezesa Spółki „Wodociągi” Pan Dariusz Wór – Grech – przygotowujemy się do odbiorów. Sam proces odbiorów trwa około miesiąca, jeszcze ewentualne poprawki i tak naprawdę taki odbiór trwa kilka miesięcy.

 
Każdy wykonawca robi fotografię zdjęciową terenu sprzed robót. Kręcą filmy, robią zdjęcia. W sytuacjach spornych zawsze można to zweryfikować.

 
Jeśli chodzi o Gierałcice i pytanie czy firmy zrywają umowy z mieszkańcami? Są problemy z mieszkańcami, taka jest prawda. Jednak do mnie takie słuchy nie doszły aby zrywano umowy. Oczywiście są problemy, ale wyjaśniamy je na miejscu.

 
Ulica Kościuszki i czy te roboty powinny tak długo tam trwać. To zadanie, które na tym odcinku było robione, było bardzo trudnym zadaniem do zrobienia. Bardzo poważna robota, bardzo poważna inwestycja, duży kanał był tam montowany. Biorąc również pod uwagę iż jest tam stara zabudowa budynków, pole manewru utrudnione, a jeszcze w ziemi jest różnego typu różnych instalacji. Trzeba było dużej staranności zachować aby te prace wykonać dobrze i dokładnie. Mieliśmy również kolizję z nie zinwentaryzowaną siecią telekomunikacyjną. Prace związane z usunięciem, przesunięciem tych grubych kabli trwały tygodnie. Nie było to ani z naszej winy, ani z winy wykonawcy. Po prostu zawieranie umów, czy finansowanie dodatkowych robót związanych z telekomunikacją wymagały większego czasu i główna przyczyna, to właśnie ta kolizja. Prace tam są praktycznie już na ukończeniu i pozostały tylko drobne rzeczy do zrobienia.

 
Sławniowice i czy firma „Inkobud” ogłosiła upadłość. Ja nic nie słyszałem na ten temat. Wiem, że firma ma trudności finansowe, natomiast nie dotarła do mnie żadna informacja, co do ogłoszenia upadłości.

 
Radny Tadeusz Płatosz – ale inwestycja jest przerwana.

 
Z-ca Prezesa Spółki „Wodociągi” Pan Dariusz Wór – Grech –  tak, jest przerwana inwestycja. To wynika z tego, że ta firma ma trudności finansowe. Jestem w stałym kontakcie z liderem konsorcjum, który będzie kontynuował zadanie. Myślę, że od początku czerwca w Sławniowicach już rozpoczną się roboty.

 
Radny Kamil Bortniczuk – chciałem zapytać jeszcze o występujący w Gierałcicach problem z mieszkańcami. Czy jest to związane z przyłączami, czy może  z przebiegiem sieci przez nieruchomości.

 
Z-ca Prezesa Spółki „Wodociągi” Pan Dariusz Wór – Grech – przebiegiem sieci przez nieruchomości.

 
Radny Kamil Bortniczuk – jak to wygląda pod kątem prawnym, dla tych, którzy podpisali pewne zobowiązania lub zgody? Czy one ich wiążą i czy teraz nie chcą wpuszczać wykonawców na swój teren? Obecnie jesteśmy w trakcie rozmów. Są to zobowiązania, które na etapie projektowania były zaciągnięte i teraz są w realizacji. Uzgadniamy warunki rozmowy z tymi ludźmi i to jeszcze chwilę potrwa.

  
Przewodniczący Rady Miejskiej Mariusz Migała - czy są jeszcze pytania? Nie widzę, przechodzimy, zatem do kolejnego punktu obrad.

Ad 5

 
 Przewodniczący Rady Miejskiej Mariusz Migała – interpelacje i zapytania radnych. Na piśmie otrzymałem jedną interpelację radnego Adama Łabazy, która dotyczy trudności z zarejestrowaniem się do lekarzy w ramach podstawowej opiekli medycznej prowadzonej przez Niepubliczny Zakład Opieki Zdrowotnej „Eskulap” w Głuchołazach /interpelacja stanowi załącznik nr 5 do niniejszego protokołu/. Panie radny. Nie wiem czy akurat Starostwo odpowiada za podstawową opiekę medyczną. Zamknięte lecznictwo tak. Natomiast tutaj jest wolny rynek. My to możemy oczywiście przekazać do Eskulapa”, ale oczywiście jest to wewnętrzna organizacja „Eskulapa”.

 
Radny Kamil Bortniczuk – pierwsze pytanie dotyczy zaplecza budynków 44 - 48 od ul. Skłodowskiej i nieformalnego przejścia do „Lidla”. Czyja to jest działka, nie w parku, tylko obok parku na zapleczu tych wspomnianych budynków. Jest ona regularnie zanieczyszczana i mieszkańcy dość mocno na ten stan narzekają. Czyja to jest działka? Jeżeli nie gminy, to prosiłbym o wystąpienie z jakimś pismem lub decyzją administracyjną o uprzątnięcie i ogrodzenie. Jeżeli gminna, to ewentualnie zrobienie tego samego i znalezienie jakiegoś sensownego wyjścia. Na komisji rozmawialiśmy aby powierzyć ten grunt na ogródek działkowy lub jeżeli są jakieś inne plany inwestycyjne aby tą działkę zabezpieczyć do czasy realizacji.

 
Drugie pytanie dotyczy hali po „Mateo”, z okolic spod przedszkoli. Ta hala jest niezabezpieczona i myślę, że stwarza zagrożenie dla osób, które mogą się tam znaleźć oraz ustalenie właściciela.

 
Kolejne pytanie o szkołę w Nowym Świętowie. Dowiedzieliśmy się niedawno o naganie. Czy to była pierwsza nagana czy już kolejna? Jeżeli nie pierwsza, to czego dotyczyła poprzednia

 
Kolejna sprawa, to sprawa chodnika szeroko opisywanego w prasie. Chodnika przy Ligonia sukcesywnie zalewanego. Czy tutaj będzie kierowana jakaś pomoc dla mieszkańców tej ulicy?

 
Przy Placu Basztowym planowana była fontanna, ale z tego co widać jest tam miejsce zaplanowane. Czy jest to aktualne i kiedy?

 
Zapytam również o szkołę stowarzyszeniową w Jarnołtówku. Chyba za miesiąc będzie druga rocznica pierwszej kontroli i czy coś wiemy w tej sprawie?

 
Radny Adam Łabaza – jak długo będą zalegały jeszcze ziemia i gruz, pozostałości po remoncie drogi Jarnołtówek – Zlate Hory.

 
Kolejne pytanie. Droga w Pokrzywnej biegnąca równolegle do drogi powiatowej przy basenie. Rok temu składałem interpelację aby ustawić tam znaki drogowe ponieważ jest tam droga spacerowa. Natomiast od strony Pokrzywnej nie ma żadnego znaku i tam jeżdżą ciężkie samochody. Tą drogą firma sobie skraca drogę, bo tam ma bazę, a później nie będzie winnego, który tą drogę zniszczył. Od mieszkańców padł wniosek, w związku z tym, że nie są przestrzegane przepisy i nie wiem czyja ta droga jest, żeby od strony Pokrzywnej postawić jeden próg zwalniający. Mieszkańcy obawiają się, że będzie wzmożony ruch z uwagi na, to iż w połowie czerwca będzie otwierana wielka dyskoteka, na 1000 osób i mieszkańcy obawiają się o swoje bezpieczeństwo.

 
Kolejna sprawa dziur w Pokrzywnej. Na ostatniej sesji składałem zapytanie i nie mam żadnej odpowiedzi, bo jest to droga powiatowa. Prudnik realizuje tę drogę do torów i będzie jej generalny remont. Natomiast po naszej stronie są wielkie dziury i ja bym tam nie chciał za bardzo rowerem jeździć.

 
Następne pytanie. Rok temu była podnoszona sprawa rowu odwadniającego, odprowadzającego wody ze strony czeskiej w kierunku zapory wodnej i był taki wniosek aby tę wodę skierować nie jak dotychczas ciekiem wodnym, który był przez 100 lat i aby tę wodę skierować kanałem „Młynówka”. Okazało się, że ten kanał nie mieści wody i woda wylała i poprzez te dreny rozmyła drogę biegnącą przy tamie, która służyła spacerowiczom. Dostałem pismo z Wojewódzkiego Zarządu Melioracji, że to jest rów WZiR i należy kierować się do gminy Głuchołazy. Moje pytanie brzmi: jakie jest zdanie gminy Głuchołazy? Jeżeli taka sytuacja będzie trwała, to grozi to przy większych opadach zalaniem ośrodka Eden. Tam wystarczy tylko przekopać, bo ten rów który biegnie jest cały zasypany gałęziami i wszystkim.

 
Kolejna sprawa. Przy posesji nr 69 graniczącej z baza spółki realizującej wodociągowanie Pokrywnej – Jarnołtówka. Tam firma wydzierżawiła cały ten teren i ziemia tam usypana jest na wysokości dwóch metrów. I przy tej posesji jest około metra usypanej ziemi. Czy w ogóle jest zgoda gminy na usypanie przy tej posesji tej ziemi ponieważ tam już mieszkańca zalewa.

 
Ostatnie pytanie dotyczy alkoholizmu w budynku gminnym. Jest taki bezdomny, nad którym użalała się telewizja, a tam są dzieci i panuje alkoholizm. Do tej pory nikt nie zwracał na to uwagi, a tam są dzieci w świetlicy. Chciałbym aby zrobiono tam odrębne miejsce aby osoby postronne tam nie wchodziły.

 
Radny Wilhelm Zielonka  - czy zostały podjęte działania w sprawie uzupełnienia sprzętu pił mechanicznych dla straży pożarnych ponieważ zbliża się okres burz i wiatrów, co grozi połamanymi drzewami stwarzającymi niebezpieczeństwo na drogach?

 
Od 1 maja mamy zamkniętą chirurgię i jaki jest aktualny stan organizacyjny szpitala w tym zakresie? Czy mamy jakieś informacje dotyczące negatywnych zjawisk zabezpieczenia pacjentów?

 
Jaka firma wygrała przetarg na prowadzenie zieleni na ternie miasta, ponieważ już jest czas aby zająć się pewnymi skwerami, a nie widzę tych działań, czy przetarg wyłonił już firmę i kiedy ruszą prace?

 
Radny Ireneusz Klimecki – pytałem o to na poprzedniej sesji. Chodzi mi o ulice Grunwaldzką i Wrocławską, tam się dalej nic nie zmienia. Czy są jakieś konkretne ustalenia z zarządcą tej drogi? Kiedy będzie tam posprzątane i ewentualne kiedy będzie tam przeprowadzany remont ponieważ ta droga faktycznie się rozpada. Woda zalega przy niewielkich opadach praktycznie do połowy jezdni w związku z czym ruch pieszy jest utrudniony, nie mówiąc już o ruchu kołowym.

 
Radny Zbigniew Fornalik – czy mamy wiedzę odnośnie zwolnień w związku z likwidacją chirurgii?

 
W Głuchołazach pojawiła się plotka, że chcemy sprzedać parking na ul. Jagiellońskiej. Czy jest to prawdą?

 
 Czy nie można byłoby, w związku z tym, że po prawej stronie Rynku są trzy znaki do parkowania dla niepełnosprawnych, czy nie można byłoby jeden ze znaków przenieść na przeciwną stronę Rynku? Tam są dwa parkometry i te osoby też potrzebują się zatrzymać i krążą niepotrzebnie.

 
Mam również apel aby zainterweniować może w powiecie o ustawienie znaku dotyczącego dzikiej zwierzyny na odcinku od „Zajazdu” do skrzyżowania ponieważ coraz częściej widzę pozabijane sarny leżące na ulicy. Kierowcy na tym odcinku drogi w ogóle nie zdejmują nogi  z gazu i dochodzi do kolizji. Są przypadki, że próbują wymusić jakieś ubezpieczenia. Być może ten znak ostrzegawczy w jakimś stopniu ograniczy potrącanie tych dzikich zwierząt.

 
Następna sprawa. Gmina w swoich zadaniach ma troskę o ekologię, o przyrodę naszą, tą gminną. W związku z tym, że gmina powiedzmy w ramach kar pobiera jakieś pieniążki, to różne instytucje mogłyby składać do gminy wnioski na zakup np. bażantów. Czy gmina posiada takie środki?

 
Wpisując się aktywnie w program prorodzinny, czy gmina przewiduje jakiś gminny Dzień Dziecka?

 
Radny Artur Kamiński – mnie też interesuje ten program prorodzinny. Jakie jest zainteresowanie tym programem i jaka ilość kart na dzień dzisiejszy została wydana?

 
Czy został już ustalony ostateczny wykaz obiektów, które będą remontowane w ramach środków na utrzymanie mienia komunalnego? Czy w tym wykazie zawarty jest remont dachu Pana Sykuta w Nowym Świętowie?

 
Kolejna sprawa dotyczy tej nieszczęsnej drogi w Nowym Świętowie między OSP, a końcem Nowego Świętowa gdzie jest elektrownia. Wiem, że powiat składał pismo do Wojewody i być może Wojewoda miał zredagować jakąś odpowiedź do gminy. Czy taka korespondencja dotarła do gminy? Jeżeli tak, czy jest jakaś procedura ze strony Wojewody odnośnie, ewentualnie zakazu zmiany właściciela, czy zarządcy tej drogi?

 
Radny Jan Dolny - chciałem wrócić do pytania, które kiedyś już na tej sali zadawałem. Przy wylocie ulicy Chopina w kierunku ul. Powstańców Śl. Są dwa chodniki, które nie są połączone żadnym przejściem dla pieszych i może kiedyś dojść tam do nieszczęścia. Czy podjęto jakieś działania w tej sprawie?

 
Radny Adam Łabaza -  kiedy będą łatane dziury w drogach na terenie gminy?

 
Przewodniczący rady Miejskiej Mariusz Migała – były już łatane  w tym roku.

 
Radny Adam Łabaza - czy są jakieś środki na odwadnianie, co Pan Prezes wspomniał, no bo jeśli milczenie jest złotem, to niestety będzie lepiej wysypywać do rzeki lub na drogę w związku z tym odprowadzaniem dróg.

 
Radny Kamil Bortniczuk – chciałem nawiązać do pytania radnego Fornalika. Jeżeli odpowiedź będzie, że wystąpimy do województwa z prośbą o postawienie znaku informującego o dzikiej zwierzynie, to ja się sprzeciwiam i wnoszę aby taka decyzja była poprzedzona głosowaniem. Wiem, że znaki nic nie dają poza tym, że sankcjonują kierowców. Wszyscy kierowcy wiedzą, że jak się sarna uprze, to w samochód wbiegnie, czy ten znak tam jest, czy nie. Taki znak skutkuje tylko tym, że nie ma możliwości uzyskania odpowiedzialności i mandatem w sytuacji kiedy wezwie się Policję, więc to nic kierowcy nie daje.

 
Burmistrz Głuchołaz Edward Szupryczyński – odpowiem na pytanie Pana Zielonki dotyczące sprzętu w OSP. Każda jednostka OSP poza środkami z gminy, ma również swoich część pieniędzy na zakup sprzętu określonego. Z chwilą kiedy stary sprzęt zniknął z remiz ponieważ został zamortyzowany, wystąpiliśmy do ubezpieczyciela, który nie wypłacił nam ani złotówki za ten sprzęt. Poszczególne jednostki nie zwracały się do nas w tym roku aby zakupić dodatkowo sprzęt. Oni mają swoje pieniądze na ten cel. Tam gdzie jest sytuacja newralgiczna, to staramy się przyjść z pomocą. Będziemy do tematu wracali przy konstrukcji budżetu.

 
Co do chirurgii, ja osobiście nie mam wiedzy jeśli chodzi o liczbę osób zwalnianych, natomiast mogę jedynie powiedzieć to, co było na spotkaniach podkreślane przez Dyrektora, że osoby nie tracą pracy. Jak to przebiegło, tego nie wiem. Były to deklaracje składane przez Dyrektora i nie chciałbym za niego tutaj się wypowiadać. Tam były odejścia na emerytury, były jakieś przesunięcia oddziałowe, ale samej pracy miał nikt nie stracić. Prowadzę w dalszym ciągu rozmowy, one są uzależnione od Funduszu, żeby poradnia chirurgiczna z piątku na sobotę i z soboty na niedzielę mogła mieć dyżury całodobowe. Nie ukrywam, że pan dyrektor będzie zwracał się do gminy o wsparcie finansowe, bo zależy nam na mieszkańcach aby wspomóc te dyżury. Rozwiązań jest kilka, ale czekamy na zgodę Narodowego Funduszu Zdrowia czy będzie nam przychylne w tych działaniach.

 
Sprawa w Jarnołtówku jest wciąż w tym samym punkcie. Nie na zasadzie, że odrzucamy piłeczkę, po prostu gromadzimy dokumenty z ministerstwa, z kuratorium. Pani kurator wielokrotnie występuje do gminy z zapytaniami nie tylko o Jarnołtówek, ale również z innymi zapytaniami związanymi z realizacją zadań, również jeśli chodzi o stowarzyszenia. Ja myślę, że nikomu z nas nie zależy na tym, żeby sytuacja wyglądała tak, że nagle zabieramy kwotę 30.000 zł czy 40.000 zł. Zależy nam na rzetelnym rozwiązaniu problemu zgodnie z umową jaka była. Jeśli dotacja jest wykorzystana niezgodnie z przeznaczeniem, ona ma określone kategorie zwrotu lub innych rozwiązań, które nie zawsze są tylko moją kompetencją.

 
Pytanie dotyczące Nowego Świętowa. To nie ja użyłem tego słowa, o którym Pan tutaj mówi. Zapytanie przez jednego z redaktorów na temat tej kary jak to Pan nazwał. Ja nigdy nie użyłem słowa kary. Te słowa są wkładane w moje usta. Powiedziałem, że była rozmowa i na zasadzie tej określono, nie nazywając je, dyscyplinujące środki zgodnie z kodeksem pracy jak też, te które wynikają z Karty Nauczyciela. Natomiast wcześniej krążyły informacje o udzieleniu takiej czy innej formy. Mogę tylko powiedzieć, że taka sytuacja nie miała miejsca. Już wcześniej były rozmowy, w ubiegłych latach, ale wyraźnie, co się łączy z kodeksem pracy. Jeżeli Państwo pamiętacie był oddział unijny i sprawa też doboru kadry, która wiązała się bezpośrednio z programem, który szkoła miała realizować.

 
Z-ca Burmistrza Roman Sambor – pytanie dotyczące przejścia do „Lidla” od strony ul. Skłodowskiej. Tam jest prywatny właściciel i dzierżawi ten teren innym dzierżawcom. Dwa lata temu sprzątaliśmy te tereny, zeszłego roku też. W tym roku też posprzątamy, ale były inne priorytety sprzątania miasta po zimie. Nawet występowaliśmy do Pana K. z Wielkopolski aby pozwolił na zrobienie takiego formalnego przejścia, bo rzeczywiście ułatwiłoby ono życie mieszkańcom. Postawił warunki, których nie przyjąłem. W zamian za to przejście chciał aby gmina mu oddała teren, który wzięła w posiadanie. Dopóki sytuacja się nie zmieni, przez te tereny przechodzi planowana droga do hali, a my będziemy tam sprzątali sukcesywnie.

 
Radny Kamil Bortniczuk – może lepszym rozwiązaniem byłoby wydzierżawienie komuś tego terenu na jakieś 5 czy 10 lat aby mógł sobie zagospodarować tam ogródek działkowy, bo przecież są tam ogródki działkowe.

 
Z-ca Burmistrza Roman Sambor - jeżeli tylko będą chętni, to jak najbardziej. O ile wiem tym terenem GTBS zarządza i nie pamiętam czy były tam wnioski na zagospodarowanie tego terenu na użyczenie.

 
Radny Andrzej Gębala – na polecenie Urzędu Miejskiego wypowiedzieliśmy wszystkie umowy ze względu na planowaną budowę drogi dojazdowej i budynku socjalnego na zapleczu ul. Skłodowskiej. W tej chwili jest tam wiele nowych pomysłów na ogródki działkowe, natomiast na sam ten teren pomysłu nie było.

 
Z-ca Burmistrza Roman Sambor – rzeczywiście jest to sytuacja sprzed 4 czy 5 lat. Przez jeden rok była tam koncepcja budowy budynku, później już po tym czasie, kto występował z wnioskiem taką zgodę dostawał.

 
Radny Kamil Bortniczuk – w takim razie można do publikatorów puścić taką informację, że jak ktoś jest chętny, jest taka działka i gmina ją wydzierżawi.

 
Z-ca Burmistrza Roman Sambor – oczywiście jeżeli będą zainteresowani. Natomiast zastrzegam sobie zostawienie jakiegoś tam fragmentu na to przejście po pertraktacji z Panem K. od ul. Skłodowskiej do „Lidla”.

 
Kolejne pytanie dotyczące hal „Mateo”. Odnośnie tego miejsca były niejednokrotnie składane wnioski do nadzoru budowlanego, do komornika, do właściciela, do prokuratury. Skutek jaki jest, wszyscy widzą. Ja to sobie tłumaczę tak, że właściciel nie ma środków, a nadzór budowlany bardzo rzadko wchodzi z wykonaniem zastępczym. Muszę sprawdzić jak ta procedura dokumentacyjna postępuje i ewentualnie powtórzymy monit.

 
Chodnik na ul Ligonia – tutaj odpowiedź będzie na piśmie. Wydział IRG analizuje, co jest w zakresie wykonawcy, a co jest poza jego zakresem.

 
Fontanna – temat jest przygotowywany i myślę, że do tematu wrócimy w czerwcu.

 
Radny Kamil Bortniczuk -  czy środki na fontannę są przewidziane w programie rewitalizacji?

 
Z-ca Burmistrza Roman Sambor – w programie rewitalizacji jak widać, jest wykonana komora, natomiast fontanny w planie nie było.

 
Radny Kamil Bortniczuk – czyli możemy domniemywać, że dopóki nie mamy takiego zadania w budżecie, to…. (wyrazy wypowiedziane niemożliwe do odsłuchania) 2:10:31.

 
Burmistrz Głuchołaz Edward Szupryczyński – odnośnie bażantów, odpowiemy na piśmie, bo póki co dokarmiamy koty.

 
Z-ca Burmistrza Roman Sambor – jeśli chodzi o odpowiedź dla radnego Łabazy i prywatnej posesji. Jeśli właściciel pozwolił na składowanie piasku i gruzu, ale na to pytanie udzielimy odpowiedzi na piśmie. Podobnie jak woda przy basenie. Rów odwadniający przy zaporze - również odpowiemy na piśmie. Wysypywanie ziemi przy posesji 69 – też będzie odpowiedź na piśmie. Odnośnie alkoholizmu i zamykanie dojścia do obiektów. Jeśli mieszkańcy sobie nie życzą takiej sytuacji, to powinni sprawę bezpośrednio przekazywać na Policję. Łatanie dziur gminnych -  w całej gminie łatanie dziur zostało zakończone poza Jarnołtówkiem i Pokrzywną. Po zakończeniu robót przejdziemy tam do łatania dziur. Odnośnie wykaszania poboczy – prace te będziemy wykonywać w miesiącu czerwcu. Odnośnie odwadniania dróg – na drogi zostały nam jedynie środki awaryjne i jeśli pojawią się nam nadplanowe dochody, to będziemy rozmawiać, co jest dla nas najpilniejsze do zrobienia, a na odwodnienie potrzebna nam będzie wielokrotność otrzymanych ewentualnie środków. Odnośnie pytania radnego Kamińskiego odnośnie obiektów do remontu – tak, plan remontów został zatwierdzony. Jest zaplanowana kwota 200.000 zł na realizacje zaleceń pokontrolnych, ale ta pula nie jest jeszcze rozdysponowana. Jest nikła szansa na robienie tego dachu w Nowym Świętowie, ponieważ są inne bardziej pilne zadania do wykonania. Droga między RSP, a elektrownią tak by na wniosek starostwa, wystąpiono do wojewody o wszczęcie procesu komunalizacji i czy będzie możliwe w tym zakresie i jak to będzie dalej, to o konkretach porozmawiamy za kilka miesięcy. Pytanie dotyczące przejścia z ul. Chopina na ul. Powstańców Śl. - odpowiedzi udzielimy na piśmie. Pytanie radnego Zielonki odnośnie zieleni na terenie miasta. Na koszenie traw, przycinanie drzew i żywopłotów, przetarg wygrała nasza spółka „Komunalnik”. Natomiast na pozostałe dbanie o zieleń, czyli rabaty, klomby zatrudniliśmy osobę, która będzie zajmowała się tylko tym. Ta osoba od początku maja zaczęła pracę i na razie skupia się na ukwieceniu Rynku, skweru „Orderu Uśmiechu” oraz parkiem „Zdrojowym”. Pytanie radnego Klimeckiego odnośnie ul. Wrocławskiej – sam jestem zdegustowany tym, co się tam dzieje. Było porozumienie z zarządem dróg i był taki etap, że część ulicy została posprzątana. Nawet dawaliśmy paru pracowników naszych i 2 lub 3 dni te prace sprzątające trwały. Część ulicy została posprzątana nie cała. Na wylocie z Głuchołaz był przekładany chodnik. Na dzisiaj nie jestem w stanie powiedzieć na kiedy będzie zakończone sprzątanie i kiedy te studzienki i kraty będą poprawione.

 
Burmistrz Głuchołaz Edward Szupryczyński – odpowiadając na pytanie dotyczące programu „Senior i Rodzina”, na dzień dzisiejszy ponad 1 400 wniosków wniesiono, natomiast kart wydano o wiele więcej. Cieszę się, bo tych kart jest sporo. Na każdym spotkaniu z mieszkańcami mówimy o takiej możliwości. Największą popularnością cieszą się karty seniora. Punkty, które weszły do tego programu, zwłaszcza te handlowe dają dużą pomoc dla tych osób. Natomiast jeśli chodzi o „dzień dziecka”, urząd nie planuje jakiś ekstra imprez. Natomiast nasze jednostki jak szkoły, przedszkola czy inne instytucje odpowiedzialne za te zadania, takie spotkania organizują.

 
Z-ca Burmistrza Roman Sambor – pytanie radnego Fornalika odnośnie parkingu na ul. Jagiellońskiej. Dwa miesiące temu mieliście Państwo w informacji międzysesyjnej pracy Burmistrza o podjęciu decyzji, o wytypowaniu tego terenu do sprzedaży. Procedura jest chwilowo wstrzymana ponieważ musimy zabezpieczyć teren dla potrzeb przystanku autobusowego. Ten parking na dzień dzisiejszy wykorzystywany jest przez tiry, a stan tego parkingu nie jest najlepszy. Są firmy, które mogą komercyjnie takie parkingi prowadzić i utrzymywać. Generalnie w planie przestrzennego zagospodarowania przestrzennego to miejsce wytypowane jest jako dla komunikacji samochodowej. Jeżeli ktoś zechce postawić tam garaż, czy bazę samochodową, to myślę, że w takim zakresie ten teren można wykorzystać. Jednak po szczegóły odsyłam do wydziału IRG, pokój nr 2.

Parking dla niepełnosprawnych -  odnośnie tego tematu, został zredagowany wniosek przez jedną z komisji i jest też odpowiedź burmistrza, że wniosek ten został przyjęty do realizacji.

 
Radny Kamil Bortniczuk – zacznę od parkingu na ul. Jagiellońskiej. Jeżeli rzeczywiście jest tam plan zagospodarowania przestrzennego, który pozwoli na uruchomienie tam bazy transportowej, to nie jest, to miejsce na tego typu obiekty. Prowadźmy aktywną politykę urbanistyczną w tym mieście. Jest to piękne miejsce domków jednorodzinnych, podgórski teren, tam rozwija się turystyka, ruch graniczny, budujemy ścieżki zdrowotne z różnych stron. Zanim przeznaczymy to miejsce do sprzedaży, najpierw zmieńmy plan zagospodarowania przestrzennego dla tego konkretnego tego miejsca i wymuśmy ewentualnie, to co jest nam najbardziej potrzebne. Coś może do obsługi turystów, może jakąś atrakcję turystyczną. Może mieszkalnictwo nawet będzie bardziej korzystne niż to, co jest i ma być obecnie.

 
Z-ca Burmistrza Roman Sambor – aby nie było zbędnej dyskusji, odsyłam Państwa do wydziału IRG, pokój nr 3 i rzeczywiście odpowiedź będzie na piśmie, co zamierzamy zrobić z tym terenem. Na dniach Państwo będziecie przyjmowali plan i Państwo zdecydujecie, co ewentualnie miało by tam powstać.

 
Radny Kamil Bortniczuk – mam jeszcze pytanie, które dotyczy Energetyki Cieplnej Opolszczyzny. Tam posiadamy jakieś akcje. Czy te akcje jeszcze posiadamy, jeżeli tak, to ile? A jeżeli już je zbyliśmy, to kiedy i za ile?

 
Kolejne pytanie dotyczy placu tutaj za oknem, jeszcze bez nazwy. Inwestycja na tym placu została zakończona, wszelkie roboty zostały chyba oddane tylko nie ma jeszcze tutaj żadnej funkcjonalności. Rozumiem, że zakończenie inwestycji jest zakończeniem rewitalizacji. Szkoda tylko, że plac który wydaje się funkcjonalny, całe lato nie był funkcjonalny. Bez żadnych ławek, drzewek, bez żadnych ozdób. Być może warto by przyspieszyć, skoro wykonawca nie zamierza tutaj już z większymi robotami wchodzić.

 
Kilka jeszcze słów na temat chirurgii. Ja słuchałem wystąpień Pana dyrektora Grychowskiego bardzo uważnie i tam był taki haczyk słowny, na który można było się nabrać. Pan dyrektor nigdy nie mówił, że nikt nie straci pracy. Pan dyrektor mówił, że nikt nie zostanie zwolniony. Potocznie można odebrać to, że znaczy to, to samo. Jednak znaczna część ludzi pracuje tam na czas określony. Nie przedłużenie takiej umowy nie oznacza zwolnienia jednak oznacza, że ktoś tę pracę traci.

 
Burmistrz Głuchołaz Edward Szupryczyński – to pytanie jest do Pana dyrektora. Ja takiej wiedzy nie posiadam.

 
Radny Kamil Bortniczuk – ja wiem, ja się odniosłem do Pana wypowiedzi. A Pan, Panie Burmistrzu dał się złapać na dość sprawną retorykę Pana dyrektora. Jeszcze raz. Jeżeli ktoś nie zostanie zwolniony, to nie znaczy, że nie straci pracy.

 
Z-ca Burmistrza Roman Sambor – akcje ECO gmina jeszcze posiada. Państwo parę miesięcy temu udzieliliście pełnomocnictwa panu burmistrzowi do zbycia tych akcji. Przystąpiliśmy do porozumienia z Opolem i mamy szansę na atrakcyjne ceny z pakietu dużego tych obligacji. Na razie Opole jeszcze nie wystartowało z obligacjami i jesteśmy ich właścicielami. O ile pamiętam, wartość księgowa tych obligacji wynosi 100.000 zł.

 
Plac za urzędem – w najbliższym czasie zostaną tutaj postawione ławki. Prowadzimy negocjacje z Urzędem Marszałkowskim odnośnie jego komercyjnego zagospodarowania, ale jest jeszcze trochę za wcześnie na  rozmowy na ten temat.

 
Przewodniczący Rady Miejskiej Mariusz Migała – czy są jeszcze pytania? Nie widzę, zatem przechodzimy do kolejnego punktu obrad.

Ad. 6

Sprawozdanie finansowe, sprawozdanie z wykonania budżetu gminy Głuchołazy za 2012r., informacja o stanie mienia komunalnego, udzielenie absolutorium Burmistrzowi  Głuchołaz:

a)   Sprawozdanie z wykonania budżetu Gminy Głuchołazy za 2012 r. 

 
Przewodniczący Rady Miejskiej Mariusz Migała –  czy do tego punktu jest głos w dyskusji? Nie widzę, przechodzimy do kolejnego punktu (sprawozdanie stanowi załącznik nr 6   do niniejszego protokołu) 

b)   Sprawozdania finansowe Gminy Głuchołazy za 2012 r. 

 
Przewodniczący Rady Miejskiej Mariusz Migała – czy do tego punktu są pytania? Nie widzę, przechodzimy do kolejnego punktu (sprawozdania stanowią załącznik   nr 7 do niniejszego protokołu).

c)   projekt uchwały Rady Miejskiej w sprawie zatwierdzenia sprawozdania finansowego   

      oraz z wykonania budżetu Gminy Głuchołazy za 2012 r. 

  
Przewodniczący Rady Miejskiej Mariusz Migała – czy do tego punktu są pytania? Nie widzę, przechodzimy zatem do głosowania. Kto z Państwa jest za przyjęciem projektu uchwały w sprawie zatwierdzenia sprawozdania finansowego oraz z wykonania budżetu Gminy Głuchołazy za 2012 r.? Za radni głosowali jednogłośnie. Stwierdzam, że uchwała Nr XXXI/324/13 w sprawie zatwierdzenia sprawozdania finansowego oraz z wykonania budżetu Gminy Głuchołazy za 2012 r. została podjęta.

d)   informacja o stanie mienia komunalnego za 2012 r. 

 
Przewodniczący Rady Miejskiej Mariusz Migała – czy tutaj jest głos w dyskusji? Nie widzę, przechodzimy do kolejnego punktu (informacja stanowi załącznik nr 8 do niniejszego protokołu).

e)   zapoznanie się z opinią Regionalnej Izby Obrachunkowej o przedłożonym przez    

      Burmistrza Głuchołaz sprawozdaniu z wykonania budżetu za 2012 r. 

 
Przewodniczący Rady Miejskiej Mariusz Migała odczytał uchwałę nr 173/2013 z dnia 24 kwietnia 2013r. RIO o opinii o sprawozdaniu z wykonania budżetu gminy za 2012 rok. (uchwała stanowi załącznik nr 9 do niniejszego protokołu). Czy jest głos w dyskusji? Nie widzę, przechodzimy do kolejnego punktu.

f)   zapoznanie się z opinią Komisji Rewizyjnej Rady Miejskiej w Głuchołazach w

      sprawie wykonania budżetu Gminy Głuchołazy za 2012 r. i sprawozdania

      finansowego gminy Głuchołazy za 2012 r. 

  
Przewodniczący Rady Miejskiej Mariusz Migała – poproszę Przewodniczącego  
Komisji Rewizyjnej o odczytanie opinii.

 
Przewodniczący Komisji Rewizyjnej Pan Roman Żurakowski odczytał opinię  
komisji w sprawie wykonania budżetu gminy Głuchołazy za 2012 r. (opinia  
stanowi załącznik nr 10 do niniejszego protokołu).

 
Przewodniczący Rady Miejskiej Mariusz Migała - czy tutaj jest głos w dyskusji? Nie widzę, przechodzimy do kolejnego punktu

g)   zapoznanie się z opinią Regionalnej Izby Obrachunkowej o przedłożonym przez  

      Komisję Rewizyjną Rady Miejskiej w Głuchołazach wniosku o udzielenie  

      Burmistrzowi Głuchołaz absolutorium.

 
Przewodniczący Rady Miejskiej Mariusz Migała odczytał opinię o wniosku komisji rewizyjnej w sprawie absolutorium za 2012 rok (Uchwała nr 205/213 z dnia 20 maja 2013 r. w sprawie opinii stanowi załącznik nr 11 do niniejszego protokołu). Czy tutaj jest głos w dyskusji? Nie widzę, przechodzimy do kolejnego punktu

h) 
opinia w sprawie sprawozdań finansowych za rok 2012 Gminy Głuchołazy.

 
Przewodniczący Rady Miejskiej Mariusz Migała odczytał opinię w sprawie sprawozdań finansowych za rok 2012 Gminy Głuchołazy (opinia stanowi załącznik nr 12 do niniejszego sprawozdania).

i)   uchwała Komisji Rewizyjnej Rady Miejskiej w Głuchołazach w sprawie wniosku o   

      udzielenie absolutorium Burmistrzowi Głuchołaz za 2012 rok. Proszę Pana Przewodniczącego Komisji Rewizyjnej o odczytanie projektu uchwały w sprawie wniosku o udzielenie absolutorium Burmistrzowi Głuchołaz za 2012 rok.

 
Przewodniczący komisji rewizyjnej Pan Roman Żurakowski odczytał projekt uchwały.

 
 
Przewodniczący Rady Miejskiej Mariusz Migała – czy jest głos w dyskusji? Nie widzę, przechodzimy zatem do kolejnego punktu obrad.

j)    projekt uchwały Rady Miejskiej w sprawie udzielenia/nie udzielenia absolutorium Burmistrzowi  Głuchołaz z tytułu wykonania budżetu za 2012 r. Czy jest głos w dyskusji? Nie widzę, przechodzimy zatem do głosowania projektu uchwały w sprawie udzielenia absolutorium Burmistrzowi Głuchołaz z tytułu wykonania budżetu za 2012 rok. Kto z Państwa jest za udzieleniem absolutorium Burmistrzowi Głuchołaz z wykonania budżetu za 2012 rok? Za głosowało 20 radnych, przeciw nie było, jedna osoba wstrzymała się od głosu. Stwierdzam, że Uchwała Nr XXXI/324/13 w sprawie wniosku o udzielenie absolutorium Burmistrzowi Głuchołaz za 2012 rok została podjęta. Serdecznie gratuluję, Panie Burmistrzu.

 
Burmistrz Głuchołaz Edward Szupryczyński -  przede wszystkim chciałbym podziękować, za głosowanie i za to, co udało nam się wspólnie zrealizować. Realizacja budżetu, jak Państwo zauważyli, to jest jeden aspekt, a wszystkie sprawy związane z  nim to, jest nasza wspólna sprawa. Wiele rzeczy udało nam się zrealizować, ale też są sprawy, których nie udało się zrealizować. Chcę bardzo podziękować za współpracę, ponieważ dzisiaj nie jest łatwo pozyskać z dodatkowych źródeł dochodów dla gminy. Jest łatwiej wydatkować pieniądze pozyskane zwłaszcza kiedy widzimy jakie potrzeby są. Dziękuję jeszcze raz za zrozumienie i zapraszam do dalszej współpracy abyśmy mogli ten rok 2013, chyba jeszcze trudniejszy zrealizować po stronie zarówno dochodów jak i wydatków. Jeszcze raz bardzo dziękuję.

 
Przewodniczący Rady Miejskiej Mariusz Migała – słowa podziękowania należą się również Skarbnikowi, który trzyma mocno wszystkie sznurki. Dziękujemy jeszcze raz i przechodzimy do kolejnego punktu obrad.

Ad 7

 
Przewodniczący Rady Miejskiej Mariusz Migała – jesteśmy w punkcie podjęcie uchwał:    

7)1. Projekt uchwały Rady Miejskiej w sprawie przystąpienia do zmiany studium

uwarunkowań i kierunków zagospodarowania przestrzennego gminy Głuchołazy;


 
Przewodniczący Rady Miejskiej Mariusz Migała – komisja turystyki i sportu podejmie decyzję na sesji, pozostałe komisje pozytywnie zaopiniowały przedstawiony projekt uchwały (wnioski oraz stanowisko Burmistrza stanowią załącznik nr 13 do niniejszego protokołu). Czy są pytania? 

 
Radny Wilhelm Zielonka – w poprzedniej wersji projektu uchwały były informacje dotyczące działek, którymi dysponuje Spółdzielnia. Czy wycofała się z tych projektów działek, czy nie?

 
Z-ca Burmistrza Roman Sambor - ta uchwała dotyczy działek: „Arendy” - Charbielin i RSP – Bodzanów. 

 
Radny Wilhelm Zielonka - w poprzednim projekcie chyba pod budownictwo były również działki ujęte.

 
Z-ca Burmistrza Roman Sambor – planujemy odrębną uchwałę na wrzesień.

 
Przewodniczący Rady Miejskiej Mariusz Migała - czy są jeszcze pytania? Nie widzę, przechodzimy zatem do głosowania. Kto z Państwa jest za przyjęciem projektu uchwały w sprawie przystąpienia do zmiany studium uwarunkowań i kierunków zagospodarowania przestrzennego gminy Głuchołazy? Za radni głosowali jednogłośnie. Stwierdzam, że Uchwała Nr XXXI/325/13 w sprawie przystąpienia do zmiany studium uwarunkowań i kierunków zagospodarowania przestrzennego gminy Głuchołazy została podjęta.

7)2. Projekt uchwały Rady Miejskiej w sprawie zmiany Uchwały Nr XXVI/253/12      

Rady Miejskiej w Głuchołazach z dnia 28 grudnia 2012r. w sprawie Gminnego       

Programu  Profilaktyki i Rozwiązywania Problemów Alkoholowych na 2013 rok;



Przewodniczący Rady Miejskiej Mariusz Migała – komisja turystyki i sportu podejmie decyzję na sesji, pozostałe komisje pozytywnie zaopiniowały przedstawiony projekt uchwały (wnioski oraz stanowisko Burmistrza stanowią załącznik nr 13 do niniejszego protokołu). Czy są pytania? Nie widzę, przechodzimy więc do głosowania. Kto z Państwa jest za przyjęciem projektu uchwały w sprawie zmiany Uchwały Nr XXVI/253/12 Rady Miejskiej w Głuchołazach z dnia 28 grudnia 2012r. w sprawie Gminnego Programu Profilaktyki i Rozwiązywania Problemów Alkoholowych na 2013 rok. Za radni głosowali jednogłośnie. Stwierdzam, że Uchwała Nr XXXI/326/13 w sprawie zmiany Uchwały Nr XXVI/253/12 Rady Miejskiej w Głuchołazach z dnia 28 grudnia 2012r. w sprawie Gminnego Programu  Profilaktyki i Rozwiązywania Problemów Alkoholowych na 2013 rok została podjęta.

7)3. Projekt uchwały Rady Miejskiej w sprawie zaopiniowania projektu planu ochrony Parku Krajobrazowego ,,Góry Opawskie”;

  
Przewodniczący Rady Miejskiej Mariusz Migała –  wszystkie komisje podejmą decyzję na sesji (wnioski oraz stanowisko Burmistrza stanowią załącznik nr 13  do niniejszego protokołu). Do tego projektu uchwały mamy pismo Zespołu Opolskich Parków Krajobrazowych, które Państwu odczytam. Czy są pytania? 

 
Radny Wilhelm Zielonka –  są tu pewne zapisy, które sprawiają wątpliwości. Czy osoby opracowujące ten plan ochrony, kontaktowały się z urzędem wyjaśniając pewne kwestie. Nie pierwszy raz spotykamy się z sytuacją kiedy Opole ustala coś w sytuacji kiedy my mamy podjąć decyzję, a niesie to później dalsze skutki. Jest tutaj napisane, że „wykonawca projektu planu po przeanalizowaniu dokumentów planistycznych nie wskazał istotnych kolizji pomiędzy zapisami projektu planu, a planowanymi przedsięwzięciami, jednak zaznaczono, ze analiza nie objęła wydanych decyzji o warunkach zabudowy i zagospodarowania terenu”. Mam pytanie. Czy to jest świadome działanie Państwa z Opola? Ta negatywna opinia z naszej strony, czy ona niesie dla nas jakieś skutki negatywne?

 
Z-ca Burmistrza Roman Sambor – odniosę się do drugiej części pytania. Natomiast do pierwszej poproszę naczelnika o wyjaśnienie. Ten projekt uchwały nie jest do uzgodnienia tylko do zaopiniowania. Organ, który będzie podejmował taką uchwałę, zgodzi się z tym albo nie. Negatywne uzgodnienia wstrzymałyby ten proces. My jako podstawę negatywnej opinii, podajemy niezgodność tej uchwały ze studium. Nie wiem czy nasza negatywna opinia zastopuje ten proces.

 
Radny Adam Łabaza –  ta opinia naraża na skutki finansowe gminę, bo dotyczy to przede wszystkim Jarnołtówka i Pokrzywnej. Mieszkańcy wykupili działki znowu zahamuje im się pewną inwestycję. Ta Natura 2000 doprowadziła do tego, że teraz Powiat jest pozwany do sądu. Jeżeli Pan Dyrektor Parków Krajobrazowych, tak pięknie dba o Naturę 2000, to dlaczego pozwala wycinać piękne dorodne drzewa wokół tamy w Jarnołtówku? Na naszym terenie podejmuje się decyzje za nas bez naszej opinii praktycznie.

 
Przewodniczący Rady Miejskiej Mariusz Migała – w normalnych warunkach powinno być tak, że jeśli zaopiniujemy to negatywnie, to powinien być, to kolejny krok do rozmów i szukanie kompromisu, ale nie sądzę aby mogło do tego dojść.

 
Radny Artur Kamiński – po co, więc opiniujemy?

 
Przewodniczący Rady Miejskiej Mariusz Migała – ponieważ jest wymóg opinii, a opinia musi być albo pozytywna, albo negatywna. Zasadnym byłoby, jeżeli dzisiaj podejmiemy uchwałę negatywną, aby ksero tej uchwały przekazać naszemu radnemu wojewódzkiemu z pismem przewodnim, że Rada Miejska podjęła negatywną uchwałę, z prośbą o przedstawienie naszej woli podczas głosowania. Ewentualnie wskazówki, na które chcemy zwrócić uwagę w naszym negatywnym stanowisku. Chyba tylko w ten sposób mogą nas usłyszeć w Sejmiku Województwa Opolskiego. Proszę o wypowiedź w tej kwestii naczelnika wydziału rolnictwa i ochrony środowiska. Teraz widzę, że oni proszą o ponowną opinię czyli wcześniej już opiniowaliśmy to?

 
Naczelnik Wydziału Rolnictwa i Ochrony Środowiska Pan Jarosław Feret - w 2011 podejmowaliśmy uchwałę pozytywnie opiniującą. Tylko ta nasza uchwała nie miała jak gdyby dalszego ciągu, ponieważ Regionalny Dyrektor Ochrony Środowiska wstrzymał całą procedurę na etapie Urzędu Marszałkowskiego. Drugi etap, który powinien być przeprowadzony, to jest plan ochrony obszaru Natura 2000, a ten plan obszaru był niezgodny z planem Parku Krajobrazowego i w dalszym ciągu został przedłożony w takiej formie jak projekt planu ochrony obszaru Natura 2000. Te dodatkowe formy zostały wniesione zgodnie z tym nad czym już debatowaliśmy. Plan obszaru Natura 2000 był zaopiniowany z zastrzeżeniem, że w tym planie muszą wziąć pod uwagę zapisy naszego miejscowego planu zagospodarowania przestrzennego na decyzje o planie zabudowy. I tej decyzji nie wzięli pod uwagę. Plan obszaru Natura 2000 został zarządzeniem RDOŚ przyjęty z odrzuceniem naszych uwag. Czyli jakby plan obszaru Natura 2000 obowiązuje i został przypisany do planu Parków Krajobrazowych i te zapisy są dalej sprzeczne z naszymi uwagami. Stąd nasze negatywne stanowisko.

 
Radny Wilhelm Zielonka - czyli pewne fragmenty naszego planu nie mają racji bytu?

 
Naczelnik Wydziału Rolnictwa i Ochrony Środowiska Pan Jarosław Feret -  w Jarnołtówku przy Ziemowicie obok cmentarza.

 
Przewodniczący Rady Miejskiej Mariusz Migała – czy są jeszcze głosy w dyskusji? Nie widzę, przechodzimy zatem do głosowania. Kto z Państwa jest za negatywnym przyjęciem projektu uchwały w sprawie zaopiniowania projektu planu ochrony Parku Krajobrazowego ,,Góry Opawskie”. Za radni głosowali jednogłośnie. Stwierdzam, że Uchwała Nr XXXI/327/13 w sprawie zaopiniowania projektu planu Ochrony Parku Krajobrazowego ,,Góry Opawskie” została podjęta.

7)4. Projekt uchwały Rady Miejskiej w sprawie zmiany wieloletniej prognozy finansowej dla Gminy Głuchołazy na lata 2013 – 2016;


 
Przewodniczący Rady Miejskiej Mariusz Migała – komisja turystyki i sportu podejmie decyzję na sesji, pozostałe komisje pozytywnie zaopiniowały przedstawiony projekt uchwały (wnioski oraz stanowisko Burmistrza stanowią załącznik nr 13 do niniejszego protokołu). Czy są pytania? Nie widzę, przechodzimy zatem do głosowania. Kto z Państwa jest za przyjęciem projektu uchwały w sprawie zmiany wieloletniej prognozy finansowej dla Gminy Głuchołazy na lata 2013 – 2016? Za radni głosowali jednogłośnie. Stwierdzam, że Uchwała Nr XXXI/328/13 w sprawie zmiany wieloletniej prognozy finansowej dla Gminy Głuchołazy na lata 2013 – 2016  została podjęta.

7)5. Projekt uchwały Rady Miejskiej w sprawie zmian w budżecie gminy Głuchołazy na 2013 rok;

 
Przewodniczący Rady Miejskiej Mariusz Migała – komisja turystyki i sportu podejmie decyzję na sesji, pozostałe komisje pozytywnie zaopiniowały przedstawiony projekt uchwały (wnioski oraz stanowisko Burmistrza stanowią załącznik nr 13 do niniejszego protokołu). Czy są pytania? Nie widzę, przechodzimy zatem do głosowania. Kto z Państwa jest za przyjęciem projektu uchwały w sprawie zmian w budżecie gminy Głuchołazy na 2013 rok? Za radni głosowali jednogłośnie. Stwierdzam, że Uchwała Nr XXXI/329/13 w sprawie  zmian w budżecie gminy Głuchołazy na 2013 rok została podjęta.

7)6.  Projekt uchwały Rady Miejskiej w sprawie zaciągnięcia kredytu bankowego.

 
Przewodniczący Rady Miejskiej Mariusz Migała –  komisja turystyki i sportu podejmie decyzję na sesji, pozostałe komisje pozytywnie zaopiniowały przedstawiony projekt uchwały (wnioski oraz stanowisko Burmistrza stanowią załącznik nr 13 do niniejszego protokołu). Czy są pytania?

 
Radny Artur Kamiński -  mieliśmy pewne niejasności, ponieważ ten projekt uchwały przewiduje zaciągnięcie jednego kredytu na dwie inwestycje. Nie wszyscy radni byli orędownikami inwestycji na ulicy Kościuszki. Natomiast wszyscy są za zaciągnięciem kredytu na remont stadionu. Tutaj pojawiły się wątpliwości.

 
Przewodniczący Rady Miejskiej Mariusz Migała – mówiąc żartobliwie, będziemy zmuszeni do pomyślenia, iż jesteście Państwo przeciwko remontowi stadionu.

 
Czy są jeszcze pytania? Nie widzę, przechodzimy zatem do głosowania. Kto z Państwa jest za przyjęciem projektu uchwały w sprawie zaciągnięcia kredytu bankowego? Za radni głosowali jednogłośnie. Stwierdzam, że Uchwała Nr XXXI/330/13 w sprawie zaciągnięcia kredytu bankowego została podjęta.

Ad 8. 

 
Przewodniczący Rady Miejskiej Mariusz Migała - jesteśmy w punkcie odpowiedzi na interpelacje i zapytania radnych (odpowiedzi stanowią załącznik nr 14 do niniejszego protokołu). Na większość pytań udzielono ustnie odpowiedzi, na pozostałe pytania odpowiedź zostanie udzielona na piśmie. Czy ktoś nie otrzymał odpowiedzi na swoją interpelację z poprzedniej sesji? Nie widzę. Przechodzimy zatem do kolejnego punktu obrad.

Ad 9.

 
Przewodniczący Rady Miejskiej Mariusz Migała – jesteśmy w punkcie wolne wnioski. Zaczniemy od projektu uchwały, który przedstawi Skarbnik Miasta.

 
Skarbnik Miasta Roman Zimoch – macie Państwo przed sobą tekst projektu uchwały, który został Państwu wysłany przed przedostatnią sesją. W tym projekcie uchwały nastąpiły pewne drobne poprawki. Na wniosek przedsiębiorców zrezygnowaliśmy ze świadczeń i przeszliśmy na oświadczenia o nie zaleganiu w Urzędzie Skarbowym. Kolejna sprawa – zamiast żądać kopii umów o pracę, jest załącznik, w którym jest zestawienie osób zatrudnionych. Te zmiany zostały naniesione na wniosek zatrudnionych. Jest to z korzyścią dla przedsiębiorców i zmniejszenie dostarczania dokumentów. Jeżeli chodzi o kolejny aspekt, to dokładnie przeanalizowałem słowniczek pojęciowy tego programu i stwierdziłem, że nie trzeba dokonywać żadnej zmiany i nie brać w ogóle pod uwagę osób zatrudnianych w danej firmie, a przedsiębiorstwo skorzysta z ulg zatrudnianych osób.

 
Radny Artur Kamiński – to praktycznie nic nie zmienia.

 
Skarbnik Miasta Roman Zimoch – zmienia sytuację taką, że  w tym okresie kiedy korzysta z ulgi przez Urząd Pracy, bo Urząd Pracy zwraca nam pieniądze i nie wlicza tego ani do okresu przed  zwiększeniem miejsc pracy ani do okresu po zwiększeniu miejsc pracy. Natomiast jeżeli jest już ten okres w innym wymiarze, to jest brany pod uwagę. Dla dużych firm jest to duża ulga, natomiast dla małych niekoniecznie. Po wejściu tej uchwały w życie będziemy mogli spokojnie jeszcze dokonywać zmian. Po wejściu tej uchwały w życie będziemy wiedzieli czy odniosła ona sukces na arenie przedsiębiorstw. Nawet to 2.400 zł ulgi dla przedsiębiorstwa jest dużą kwotą. Natomiast wniosek radnego Bortniczuka dotyczący podziału tego etatu na połówki, wydaje mi się, że za kilka miesięcy może funkcjonować, poczekajmy zatem jeszcze trochę i przetestujmy tę uchwałę.

 
Radny Kamil Bortniczuk - mi chodzi o to, aby wzrost zatrudnienia liczyć w etatach, a nie w osobach. Czyli jedna osoba na pełny etat lub dwie osoby na pół etatu, to są dwa miejsca pracy, a nie tak jak dzisiaj w myśl tej uchwały tylko jedno miejsce pracy. Jedyna zmiana jaka jest wymagana, to w słowniczku, który jest na początku projektu uchwały.

 
Skarbnik Miasta Roman Zimoch – jest to 2 strona, § 3, pkt 3.

 
Radny Kamil Bortniczuk – „zgodnie z tym zapisem należy rozumieć stanowisko pracy, na którym zatrudniony jest pracownik, mieszkaniec gminy Głuchołazy, w pełnym wymiarze czasu pracy na umowę o pracę, które zostało utworzone na terenie gminy Głuchołazy”. Wszystko się zgadza poza tym pełnym wymiarem czasu. Może inaczej – „nie tylko poza pełnym wymiarem pracy”. Nie chcę aby każde nowe stanowisko pracy liczono jako każdą zatrudnioną osobę. Umowa o pracę może zostać. Chodzi o to, że nowe miejsce pracy rozumiane jest jako pełny etat utworzony na podstawie umowy o pracę, na którym zatrudnieni są jako pełny etat. Czyli nie jedna osoba, ale jako pełny etat. Jak zatrudnimy dwie osoby na 1/2 etatu, to tworzą jedno miejsce pracy.

 
Przewodniczący Rady Miejskiej Mariusz Migała – przed chwilą powiedział Pan, że mają to być dwa nowe miejsca pracy.

 
Radny Kamil Bortniczuk – ja dałem przykład, że są zatrudnione trzy osoby, jedna osoba na cały etat, a dwie osoby na 1/2 etatu. W myśl tego zapisu, jest to jedno miejsce pracy. Natomiast w myśl tamtego zapisu, są dwa miejsca pracy. Czyli jak zatrudnimy dwóch na 1/2 etatu, teoretycznie tworzymy etaty, ale z tej uchwały nie korzystamy.

 
Skarbnik Miasta Roman Zimoch – jeżeli Państwo ustalicie aby taką zmianę wprowadzić, to ja to zrobię.

 
Przewodniczący Rady Miejskiej Mariusz Migała – to przecież nie jest ostateczny projekt uchwały. 

 
Skarbnik Miasta Roman Zimoch – Panu radnemu chodziło o to, aby sztucznie nie ograniczać, bo życie ograniczy samo. Natomiast chodzi o to, aby z tej ulgi mogły skorzystać podmioty, które zatrudnią 2,3 osoby na łącznie na cały etat. Czyli minimum cały etat utworzony niezależnie od osób zatrudnionych.

 
Radny Stanisław Szul – chciałbym zwrócić uwagę na jedną sprawę. Uchwała jest zasadna, a czas pokaże czy jakieś przedsiębiorstwo skorzysta z tej uchwały. Jedynie jest to niepokojące, że ona nie obejmie podmiotów gospodarczych działających na terenie gminy, tych którzy dzierżawią od prywatnych właścicieli.

 
Radny Artur Kamiński – jest obietnica, że będzie można indywidualnie uregulować ten aspekt u burmistrza.

 
Burmistrz Głuchołaz Edward Szupryczyński – myśmy to wyjaśniali, że nie tyle obietnica, co musi wystąpić właściciel nieruchomości., bo nie może wystąpić dzierżawca jeżeli nie płaci podatków. Tutaj mówimy o uldze w podatku. Tutaj wystąpi takie trójstronne porozumienie, bo taka sytuacja miała miejsce w Głuchołazach, że właściciel miał ulgę w podatku pod warunkiem, że o taką kwotę mniejszą dzierżawca płaci swój czynsz.

 
Radny Kamil Bortniczuk – w takim razie ten właściciel nieruchomości dostanie ulgę na podstawie osób zatrudnionych przez dzierżawcę? Czy sam będzie musiał zatrudnić te osoby?

 
Burmistrz Głuchołaz Edward Szupryczyński – proszę Państwa, odróżnijmy dwie rzeczy. Ulga mówi o przedsiębiorcach, którzy zatrudniają np. jeżeli ktoś ma tylko halę produkcyjną, to on nie jest tym, który zatrudnia. Jemu ta uchwała nie pomaga.

 
Radny Kamil Bortniczuk – czyli de facto nie daje to nic przedsiębiorcom, którzy gospodarują na wynajmowanych pomieszczeniach.

 
Burmistrz Głuchołaz Edward Szupryczyński -  daje natomiast możliwość spisania trójstronnego porozumienia, bo dalej podatnikiem będzie właściciel, bo dzierżawca nie jest podatnikiem. Przy czym proszę pamiętać, że nie będzie to na zasadzie uchwały tylko decyzja.

 
Przewodniczący Rady Miejskiej Mariusz Migała – czy są jeszcze wolne wnioski?

 
Radny Wilhelm Zielonka – spółka „Komunalnik” wygrała przetarg na koszenie traw w mieście. Ja mam poważne wątpliwości czy ta firma podoła temu zadaniu, ponieważ są miejsca gdzie trawa jest nieskoszona. Przy skwerze „Sybiraków” zapewne próbowali kosić trawę, zrobili „bieżnię” i koniec, i dalej nic się nie dzieje tam. Na  ulicy Chopina nic się nie dzieje, trawa powyżej kolan. Kolejna sprawa. Jeżeli „Komunalnik kosi trawę na cmentarzu, to radziłbym aby tam pójść i sprawdzić jak oni to robią, bo w mojej ocenie wygląda to fatalnie.

 
Druga sprawa – przycinanie drzew. Drzewa rosnące przy Przedszkolu nr 2. Prosiłem aby przyciąć te gałęzie aby nie kładły się na ziemię. Okazało się, że Pani dyrektor ma to sobie zrobić we własnym zakresie. Rozpoczyna się cała procedura postępowania, ponieważ musi zrobić przetarg na firmę, która zetnie trzy gałązki. Przecież mamy swoich fachowców, swoje firmy i czy one nie mogłyby pomóc tym jednostkom?

 
Z-ca Burmistrza Roman Sambor – akurat z tym się nie zgadzam. Po to zostały stworzone zarządy aby te jednostki dbały o swoje tereny. Pani dyrektor ten przetarg na obcięcie gałęzi może zrobić z wolnej ręki. Nie musi przeprowadzać całej procedury przetargowej. Jeżeli te czynności sprawiają wiele trudu więc weźmiemy z powrotem środki przeznaczone na ten cel i będziemy robić sami.

 
Natomiast jeśli chodzi o koszenie przez spółkę „Komunalnik” jest co poprawiać. Tutaj się z Panem zgodzę.

 
Radny Wilhelm Zielonka – dziękuję natomiast za zrobienie porządku wokół pomnika przyrody, któremu nazwę nadaliśmy w zeszłym roku oraz przycięcie suchych starych gałęzi. Tabliczka, która świadczy o tym, że jest to pomnik przyrody została zawieszona na drzewie. Dobrze byłoby jeszcze wspomnieć o historii tego drzewa. Wycięto wreszcie samosiejkę też. 

 
Druga sprawa, to aby przypomnieć Spółdzielni Mieszkaniowej żeby przestawiła kubły na śmieci i skończyć z tym śmietnikiem na ulicy.

 
Przewodniczący Rady Miejskiej Mariusz Migała – chciałem poinformować Państwa, że skarga Państwa Sekutów, została w Sądzie Administracyjnym w Warszawie przekazana do ponownego rozpatrzenia z powrotem do Opola.

 
Radny Artur Kamiński – mam jeszcze pytanie odnośnie deklaracji. Ile deklaracji śmieciowych wpłynęło?

 
Z-ca Burmistrza Roman Sambor – wpłynęło 85% deklaracji.

 
Przewodniczący Rady Miejskiej Mariusz Migała – czy są jeszcze wolne wnioski? Nie widzę, zatem przechodzimy do kolejnego tematu posiedzenia.

Ad 10.


Przewodniczący Rady Miejskiej Mariusz Migała – jesteśmy w punkcie odczytanie protokołów pokontrolnych, zatem proszę Pana Przewodniczącego komisji rewizyjnej o ich odczytanie.


Przewodniczący komisji rewizyjnej Pan Roman Żurakowski – na posiedzeniu w dniu 10 maja, komisja rewizyjna dokonała kontroli następujących zagadnień i tutaj Przewodniczący komisji odczytał sporządzone przez komisję protokoły:

1. Kontrola realizacji zadania wodociągowania i kanalizacji realizowanego w Jarnołtówku i Pokrzywnej” (protokół stanowi załącznik nr 15 do niniejszego protokołu).

2.   Kontrola wydatków związanych z dowozem do szkól gminy Głuchołazy za 2012 rok (protokół stanowi załącznik nr  16 do niniejszego protokołu).

3. Kontrola środków wydatkowanych z GPPiRPA w 2012 r. na Świetlicę Socjoterapeutyczną i Caritas” z  posiedzenia komisji w dniu 24 maja 2013 r. (protokół stanowi załącznik nr 17 do niniejszego protokołu).

 
Przewodniczący Rady Miejskiej Mariusz Migała – czy są pytania do odczytanych protokołów pokontrolnych? Nie widzę, przechodzimy zatem do kolejnego punktu obrad.

Ad.11


Przewodniczący Rady Miejskiej Mariusz Migała – na tym wyczerpaliśmy porządek obrad. Zamykam XXXI sesję Rady Miejskiej w Głuchołazach.

Protokołowała:                                                                                            Przewodniczył:

Alina Paluch                                                                                               Mariusz Migała
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